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Poniedziałek, dnia 29 lipca 1907 roku. | 
Kantory: wmiaszy w Warszawie, ul. Krucza Na 23; w Pabianicach u p. Teodora Minke; 
w Zgierzu; w aptece p. Patka; w Tomaszowie u p. Teodora Hilla. 
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Za dołączenie prospektów 36 rb. ARTYKUŁY bez oznaczenia honorarynm Redakcya uważa za bezpłatne; rękopisów drobnych nie zwraca. 


NOTE EiT AE UE ` 
AD A panasan 


" Rozkład pociągów. 
Letni od 1 maja. 
Kolej Fabryczno-Łódzka. 


Odehodzą z Łodzi: a) 12.30, b) 7.10, r) 8.35, ©) 11.20, 
d) 2.00, e) 3.15, f) 640, p) 6.35, g) 8.20. — 
/_ Brzychedzą do Łodzi: h) 4.30, 1) 7.35, j) 9.40, k) 10.16, 
54.06, m) 5.25, n) 8.35, s) 10.00, o) H.00. 

UWAGL Godziny, wydrukowane tłustym drukiem 
oznaczają czas od godz. 6 wieczorem do 6 rano. 

Pociągi oznaczone literami: b), f), h), 0), beżpośred- 
niej komunikacgi Warszawa—Łódź. 
„, W pociągach ozńaczonych literami: b), dj, f), m), 
3), m, kursują wagony Pocztowa. — | 
|... Pociągi oznaczone; literami: e), 1), j), 
sią ną. wszystkich 'przystankach. ; Pociągi ogna 
terami: h), b), zatrzymują się tylko w Andrzejowie: .. 


- . Poclągł oznaczona literami p) s) karsują. codziennie; . 


zatrzymują stę na wszystkich stacyach it przystankach. 


Pociągi oznaczone literą r) odchodzą w każde święta 


i niedziele. | J 
Kolej Warszawsko-Kaliska: 

Odohodzą do Kalisza: 0 godz. 8.25, 12.35, 5-40, 6.38. 
do Warszawy: o godzinie 10.42, 11.40, 5.52. 

Przychodzą z Kalisza: o godz. 10.34, 11.30, 5.37, 9.30. 
z. Warszawy o g. 12-13, 5.32, 6-30. 

| Kolej obwodowa. 

Odchodzi ze stacy! Łódź-kaliska do Słotwin o godz. 
6.20, ze Słotwin do st. Łódź-kaliska 6.50. . Odchodzi 
ze st. Łódź-kałisga do Koluszek 10.45, przychodzi z Ko- 
luszek do st. Łódź-kaliska o godz. 8.10. 
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kiwany jako wspólnik do poważnej ziemiadsk 
instytucyi. Oferty proszę składać pod 5. H 
stracyi „Rozwoju“. 


Sycylia a Nasi. 
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(Na morzu Sródziemnem oddzielona od Włoch 
pół mili szeroką cieśniną Messyńską, rozsiadła Się 


wyspa Sycylia w kształcie trójkąta, podstawą. 


zwróconego ku Europie. Jedna z największych 
wysp śródziemnomorskich, obejmująca 25,461 ki- 
lometrów kwadratowych przestrzeni Sycylia po- 
siada grunt falisty, nadzwyczaj urodzajny, a 2a- 
mieszkuje ją około 4 milionów mieszkańców, sta- 
nowiących mieszaninę ludów najrozmaitszych ple- 
mion, żarliwych katolików, ale pomimo hojnych 
darów przyrody, żyjących W ciemnocie i ubó- 
stwie. | | 
Historya Sycylii sięga odległej starożytności. 
W nowszych czasach, mianowicie przed rokiera 
1860 tworzyła ona wraz z południową częścią 
Włoch Królestwo Neapolitańskie, zwane inaczej 
Królestwem Obojga Sycylii z miastem stołecznem 


m zatrzymułą | 
oznaczone li~ , 


Redaktor lub jego zastępca przyjmują interesantów codziennie, 
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Neapol, pozostające: pod panow aniem dynastyi 


Burbonów, sekundogenitury hiszpańskiej tego do- ` 


mu, który objął tron Obojga Sycylii w 1738 r. 
w osobie Karela IHl.: Od tego czasu aż do ro- 
ka 1860 Sycylia przechodziła różne koleje, tar- 
gały nią przeróżne. powstania i bunty, gnębiły 
represye, aż wreszcie kiedy 5 kwietnia 1860 r. 
wybuchło na wyspie powstanie przeciw despo- 
tycznej władzy królewskiej, Garibaldi z 1000 
ochotników w dniu 11 maja wylądował pod Mes- 
syng, a w dniu 14 maja pod Salemi objął jako 
dyktator naczelne dowództwo w imieniu króla 
Wiktora Emanuela II i zajął całą wyspę. A 
- Po uspokojeniu Sycylii, oddawszy jej rządy 
w ręce Depretisa, Garibaldi przebył. cieśnine: Mes- 
syńską i pobiwszy wojska meapolitańskie w dniu 


q. września wszedł do Neapolu i objął. dyktaturę 
„nad callem Królestwem obojga Sycylii. Dnia 27 


października r. 1860 odbyło się głosowanie po- 
wszechne w kwestyi przyłączenia Królestwa Nea- 
połitańskiego do Sardynii. | 

W Neapolitańskiem 1,310,266 głósów padło 
za przyłączeniem, a 10,102 przeciw; w Sycylii zaś 
432,054 za a 667 przeciw. W dniu 11 listopada 
t. r. Król Wiktor Emanuel odbył uroczysty wjazd 
Neapolu, przyjmowany z nieopisanym zapa- 
em. 

Po przyjęciu przez Wiktora Emanuela II ty- 
tułu króla Zjednoczonych Włoch, Sycylia stala się 
składową ich częścią. | 

Ludność Sycylii nie przestawała jedaak od 
czasu do czasu zdradzać dążności separatystycz- 
nych a Burbonni nigdy formalnie nie zrzekli się 
tronu neapolitańskiego. Roszczą też do niego pre- 
tenspę i potomkowie księsin Joachima Marata, 


mający b. obywatel ziemski lub z innej branży posza- , SZwagra Napoleona I mianowanego królem obojga 


Sycylii przez Napoleona w dniu 30 marca 1806 
roku, którego wypędzili aastryacy w roku 1814 
podczas siudniowego ponownego panowania Na- 
poleona we Francyi po powrocie z wyspy Elby. 
„ Burboni szczególniej bezustannie starają © po- 
wrót na tron neapolitański, podsycając wrzenia i 
wybuchy przeciw rządowi włoskiemu zawsze nie- 
spokojnych i separatystycznie. usposobionych Sy- 


eylijczyków, korzystając z każdej okazyi. 


Teraz komitet klerykalno-burboński, dążący 
do przywrócenia panowania Burbonów w Sycylii 


«W nader zręczny sposób wyzyskał rozgłośną spra- 


wę Nasiego byłego ministra oświaty we wło- 
szech. la 
Nasi i jego sekretarz Lambardo oskarżeni 


( zostali o liczne nadużycia, spełnione w czasie, 


kiedy Nasi piastował tekę ministra oświaty. Izba 
poselska parlamentu włoskiego postanowiła oddać 


- Nasiego pod sąd senatu, który nakazał aresztowa- 


nie jego i jego sekretarza. 


Nasi pochodzi z Sycylii. W jego mieście ro- 


dzinnem Trapani uznano go za ofiarę intryg po- ; 
litycznych a wieść o jego aresztowaniu wywoła | | anemu ż.dzien-- 
' nikarzy francuskich kilku ciekawych o niej szcze: 


burzę, która wkrótce ogaruęia calą Sycylię. , 
W Palermo, stolicy Sycylii, wybuchły groźne 


z wyjątkiem dni świątecznych, od godziny 3 — 4-ej po południu. . 
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demonstracye na ulicach miasta. Obrzncano woj- 
sko i straż ogniową gradem kamieni do takiego 
stopnia, że z trudem zaledwie zdołano przywró- 
cić porządek. W uniwersytecie w Palermo zor- 
ganizowane zostały tłumne wiece, doszło nawet do 
zaburzeń ulicznych z wystrzałami z rewolwerów. 
Byli polegli i ranni. Jednocześnie z tem wytwo- 
rzyła się w Sycylii, Tiga, mająca na celu ni matej 
ni więcej, jeno oderwanie Sycyli od Włoch i przy- 

łączenia jej do Francyi. 3 zę” 
W czasie demonstracyi w Palermo tłum kil- 
kakrotnie rzęsiście oklaskiwał mowy, w których 
wspominano o Francji, gwizdaniem zaś przyj- 
mowal mówców przemawicjących na. korzyść 
Włoch. Si: i ERNA 
 . Idea przyłączenia Sycylii do Francyi pojawia- 


la się już niejednokrotnie wśród mieszkańców Sy- 
„cylii. Nigdy jędnak nie wywoływała pogorszenia 


stosunków między Włochami a Francją i nie wy- 
woła ich obecnie. o 
Gazeta „Independance Belge,“ zazwyczaj do- 
brze poinformowana o sprawach miedzynarodo- 
wych, dowodzi, że rząd francuski w żadnym wy- 
padku nie będzie popierał tej agitacyi, ponieważ 
przyłączenie Sycylii do Francyi wytworzyłoby 
cały szereg powikłań w Europie i nie może być 
brane w rachubę na seryo. (Co zaś do sycylian, 
dowodzi taż gazeta, to dziwne ich żądanie od- 
dzielenia się od Włoch, jest niczem więcej, jeno 
dziwaczną przesadą namiętności politycznych, wła- 
ściwą ludom południa. AK 
Niemniej sprawa Nasi'ego o podkładzie czy- 
sto kryminalnym, bo szło tu o roztrwonienie fun- 
duszów państwa, powierzonych b. ministrowi, a 
obracanych na jego prywatne wydatki, przero- 
dziła się naraz w sprawę polityczuą  doniosłej 
dla rządu włoskiego wagi. | 


Pomimo zjednoczenia, Włochy południowe 


: zasadniczo się różnią od Włoch. północnych, któ- 


rym południowey zazdroszczą: względnie lepszego 
dobrobytu, większego rozwoju kultury, przypisu- 
jąc ją jakoby większej opiece rządu nad północą, 
Tymczasem ludność południa leniwa i ciem- 
na mniej jest produktywna od ludności Włoch 
północnych, a bardziej” wspólną i. skłonną do 
wrzenia. | a. 
Ruch separatystyczny w Sycylii nader łatwo 
może objąć Włochy południowe na wzór wrze- 
nia w departamentach Francyi południowej przy- 
czynić rządowi włoskiemu muóstwo kłopotów, 
zwłaszcza, że w północnych Włoszech wyrodził 
się wrogi nastrój przeciw ruchowi na korzyść 
Nasi ego. | 
* 


Ważną rolę w sprawie tej odgrywała maffia 
sycylijska. (zem ona jest? 

Publicysta włoski Tisbo, bawiący obecnie 
w Paryżu, udzielił w tych dniach jedńemu ż.dzien- 


` gółów. 


Z 
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„Jeżeli ma się szczęście pochodzić z Trapa- 
ni—mówił Tisbo—można sobie dotąd niewiele ro- 
bić z sądów. Sycylia bowiem jest ejczyzną ma- 
fili, która jest więcej jakimś ogólnym warunkiem 
życia tamtejszego, niż specyalną formą organi- 
zacyi zbrodmiczej. W tym osobliwym kraju wy- 
starczy pokłócić się z sądami, aby odrazu zdo- 
być sobie aureole bohatera i męczennika. 

" „Moaffista, jak mówi dobry znawęa mafii, 
Fulci, jest spaczonym indywidualistą, dziwną mie- 
szaniną. uczuć szłachetnych i zbrodniczych instynk- 
tów; rycerskość łączy się w nim z nikezemnością 
zbójecką*. Ten nastrój wyrodził się w sycyłij- 
czyku na tle niesłychanego ucisku, jakiemu przez 
długie lata podłegała wyspa. Ludność, zarazem 
dumna i mściwa, przyewyczaiła się oddawna po- 
gardzać sądami i nie uznawać prawa. Kradzież, 
oszustwo i wogółe wszelkie przestępstwo, w któ- 
rych podstęp gra rolę główną, skarżone bywają 
jeszcze niekiedy do sądów. Jeżeli jednak chodzi 
o napad, zadanie ran, zabójstwo, zamach na ho- 
nor, napady na drodze, kradzieże bydła i koni, 
to tu, pod grozą zdyskredytowania się w oczach 
współobywatełi, każdy sam musi mścić swoją 
krzywdę. 

„Mafliści mają swój własny kodeks, rodzaj 
katechizmu, który im dyktuje zasady postępowa- 
nia we wszystkich ważniejszych okolicznościach 
życia. Kilka artykułów u tego kodeksu przy- 
taczamy poniżej, jako próbkę moralności mafii- 
stów: 

Gdy ci kto odbierze zarobek, zedrzyj z nie- 
go skórę.—Broni i żony nie pożycza się nikomu. 
Gdy umrę, pochowają mnie; gdy zostanę przy ży- 
ciu, zabiję.swego nieprzyjaciela — Wpływowy przy- 

jaciel więcej jest wart, niż sto uneyi w worku. 
Szubienica stworzona jest dla biedaków, a spra- 
wiedliwość dla dudków. — Gdy się ma pieniądze, 
gwiźdźe się na prawo. — Nie mów nigdy o tem, 
co cię nie obchodzi.—Przed sądem można świad- 
czyć, ale tylko pod tym warunkiem, że się bliź- 
niemu nie zaszkodzi.— Nieszczęście, choroba i wię- 
zienie pokazują, co warte jest szczęście przyja- 
ciela. | 

Ten wyciąg z „katechizmu“ mafii charakte- 
ryzuje ją dostatecznie. Uczy swoich zwolenników, 
że prawo jest tylko pułapką, z której się można. 
przy pomocy wpływowyci przyjaciół wydostać; 
Że nie: należy bać się śmierci, gdyż od tego są 
przyjaciele, aby ją pomścilij że więzienie, jak 
choroba, jest tylko nieszezęściem. 


_ Łatwo zrozumieć, jakie musi być usposobie- ; 
wśród której zasady takie nie są « 


nie. ludności, 


27) 
M. Kisielnieki. 


ANIELI 


Z moich wędrówek.—Typy i obrazki. 


1.7 D E 


| 


TRÓJKAT N 


POLPA g POR, WO 


(Ciąg dalszy, patrz nr. 164.) 


Michcia zwróciła się w przeciwną stronę, 
oddalała się wolno. 

:—— Michela! — zawołała, 
jaciółki Julcia. | 


pamere VER Ronan 
w wę 


ujęta taktem przy- 


kla mężatka. | 

Rozstały się, nie padawszy sobie ręki. | 

Szalenie się kochali i byliby bardzo szczę- 
śliwi, gdyby nie zazdrość zobopólna, która im 
psuła spokój i nastrój idyli miłosnej. : 

Oboje cierpieli na tę chorobę. Jej niewolno 
było patrzeć, jemu niewolno było mrugnąć. 

„ Konrad juź po raz trzeci przedłużał urlop 
pod rozmajtemi pozorami, aż wreszcie Julcia 
szepnęła mu na ucho... małe słóweczko... 

Konrad się ucieszył. 
Julcia za mąż nie wyjdzie, albowiem tego naj- 
bardziej się. obawiał, słysząc naokół zachwyt nad. 
ej urodą. | 

Pojechał, Julcia została w Krakowie. 

„. Urodził się synek. Jakkolwiek mały był jesz- 
cze, ale już dużo kosztował, a tymczasem Kon- 
rad coraz mniej przysyłał pieniędzy. 
nie mógł dawać, E 

Julcia, chcąc ulżyć Konradowi, wstąpiła do 
teatru. Sąsiadowała z aktorem, przyjaźniła się 
z jego żoną i córkami. 
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: pubiieznego. Tymczasem rząd włoski zamienił Na- 
+; siemu więzienie śledcze na areszt domowy. Jest 


ROSZ SOA IAI SEDERE NA IDE DP m TOO 


' legrafował, 


| pozwalą. 


| nijszej opowieści, 
` małżeństwa. 
.— Zegnam cię, jutro wyjeżdżam — odrze- | 


! uparł się, 
, imię Konrad. 


niecznie nasuwa, 
ojca, marzącego o służbie syna w szeregach woj- ` 

i skowych. e 

Teraz może odjechać. | 


w 106 


potępiane. Nastrój taki ulatwia ogromnie dzia- 
łalność mafistów, którzy pod opieką opinii pu- 
blicznej popełniają najdziksze przestępstwa. Sa 
oni postrachem każdego, zwłaszcza ludzi zamoż- 
niejszych, którzy im się muszą stale opłacać, a 
nawet być nieraz ich wspólnikami, aby sobie za- 
pewnić bezpieczeństwó. Bandytyam na Sycylii 
przybiera rozmiary niesłychane, a w wake z żan- 
darmami — wspomagani zresztą przez ludność— 
maffiści wykazują wielką odwagę i pomysłowość. 

Zło zagnieździło się na Sycylii głęboko i wy- 
plenić je będzie bardzo tradno. Trzeba będzie 
lat całych mądrej polityki społecznej, zanim Sy- 
cylia przerodzi się w kraj normalny i uspołecz- 
niony. | 

* 


"Jak donoszą dzienniki zagraniezne, rząd 
włoski zdecydowanym jest za wszełką cenę stłu- 
mić niebezpieczny ruch sycylijski na korzyść Na- 
siego, zwłaszcza. skoro ruch ten nabierać poczy- 
na wiełce zagadkowy charakter. 

W Rzymie wiedzą dobrze, do czego są zdolni 
sycyłijczycy. To też najwyższy trybunał kasacyj- 
ny wydał dekret wprost humorystyczny. Miano- 
wicie sprawę Nasiego rozstrzygnąć ma zasadniczo 
ta sama izba poselska, która uchwaliła w swoim 
czasie wydawać Nasiego sądom do ukarania, któ- 
rego jako posła z Palermo bez tej uchwały sądy 
nie mogły pociągać do edpowiedzialności, zatem 


izba poselska w zasadzie rozstrzygnęła już spra- 


wę Nasiego i poleciła go ukarać jako zwyklego 
zło dzieja. 

Trybunał zaś kasacyjny podsuwa izbie posel- 
skiej myśl, że jakkolwiek ewentualne skazanie. 
Nasiego odpowiadałoby wymaganiom sprawiedili- 


wości, to jeonakże być może, izba poselska uzna ` SM a RBLOTU e), 
(, baumie i Gatczynie zaczęły ukazywać się od cza- 


w swej mądrości, iż większą szkodę przyniesie 


pozostawienie jego postępowania bezkarnie, niź : , , J inte „ któ 
: re starały się zawiązywać znajomosci z urzędni- 


pociągnięcie de odpowiedzialności złodzieja grosza 


to juź pierwszy objaw kapitmłacyi rządu, przewi- 
dywanej zresztą oddawna przez liberalne dzienni- 
ki włoskie. | 20 88 MS 


 Udaremniony zamach. 


blizkim już wielkim procesie politycznym w spra- 


wie przygotowanego zamachu na życie Najjaśniej- 
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Sąsiedzi ułatwili jej wstęp do świątyni 
sztuki. | 
Debiat wypadł nadspodziewanie. 
Na drugi występ dano jej większą rolę. 


Hałas powstał w mieście. „Bóstwo na sce- 


: nie" pisały gazety. 


Juleią posłała recenzyę ukochanemu. Zate- 
ażeby natychmiast przyjechała do. 


miasta, gdzie pułk jego konsystuje i tam wy- 


stępowała w teatrze. Inaczej on nie chee, nie 


Julcia z radością spełniła rozkaz. 

* ü * 
Tak, Konrad był żonaty. Ciemne karty ni- 
to właśnie następstwa jego 

Ażeby poznać rzecz dakładniej, należy się 
zaznajomić z Konradem. 

Matkę stracił w dzieciństwie. Wychowywał 
go ojciec, obywatel ziemski, który marzył dla 
syna o karyerze wojskowej jeszcze wówczas, gdy 
ażeby chłopiec otrzymał na chrzcie 
Dodajmy do' imienia to, co ono na myśl ko- 
a łatwo zrozumiemy intencyę 


Chłopiec również pałał checią czynów wo- 


jennych, chociaż nie znał gruntownie nadziei ro- 
: dziea. | 


Skończywszy gimnazyum, Konrad wstąpił d 
kawaleryi. Miał lat 22, kiedy został oficerem. 
Ojciec był gorącym patryotą marzycielem, 


2 on- ; ZA to niedbałym gospodarzem-agronomem, przy- 
Nie mial, ` 

. wyekwipował tak, jak tylko udzielny książę jest 
na podobnej stopie u- , 


tem pycha polsko-sziachecka rujnowała go. Syna 


w stanie swoją latorośl 


trzymać. 


W trzecim roku uląkł się dumny szlachcie 
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 Zamieściliśmy za „Now. Wr.“ wiadomość o 
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| Mieszkali , DBA JE ] 
| om po prawej, ona po lewej stronie kurytarza. 


szego Cesarza. W tej kwestyi „Gołos Moskwy“ 
podał szczegółowy opis, niezupełnie coprawda 
zgodny z informacyami «Now. Wr.>. 

Jedna z grup socyalistów-rewolucyonistów, 
jak twierdzi «Golos», ułożyła plan całego szere- 
gu morderstw politycznych. Jedne z nich mialy 
być zemstą ze strony organizacyi na przedstawi- 
cielach wyższej władzy rządowej za ich działal- 
ność, paraliżującą porywy rewołucyjne, drugie 
zaś miały na celu dokonanie przewrotu państwo- 
wego. Organizacya, o której mowa, skazała na. 
śmierć głównego prokuratora wojennego Pawłowa, 
naczelnika m. Petersburga, von der Launitza, b.. 
ministra spraw wewnętrznych Durnowo, prezesa 
komitetu ministrów Stołypkaa, wielkiego. księcia. 
Włodzimierza Aleksandrowicza, wielkiego księcia. 
Mikołaja Mikołajewicza. Cały zaś ten szereg: za- 
bójstw miał się zakończyć zamordowaniem Gło- 
wy Domu Panującego, Najjaśniejszego Cesarza. - 

Na trop organizacyi policya wpadła w wa- 
runkach nastepujących: W domu jednego z u- 
rzędników pocztowych w Peterhofo zamieszkał 
syn jego, młodzieniec bez zajęcia. Nazywał się 
on Naumow. Otóż ów Naumow starał się usilnie 
zawierać wiadomości z przychodzącymi na pocztę 
szeregowcami batalionu gwardyi i kozakami, na- 
leżącymi do konwoju. 

Rozmowy te starał się on zawsze skierowy- 
wać na temat Życia Dworu, jego porządków i 
przyzwyczajeń. Po pewnym czasie młodzieniec 
dawać zaczął żołnierzom różne broszury, najpierw 
niewinnej treści, a następnie i takie, w których 
wyraźnie propagowana. byla myśl rewolucji przy 
pomocy armii. | | 

„ Jednocześnie z tą akcyą wśród żołnierzy, 
w Carskiem Siole, Peterhofie, Strielnej, Oranien- 


su do czasu osoby, należące do inteligencji, któ- 


kami ochrany, ze służbą dworską i wogóle zə 
wszystkimi, kto ma jakąkolwiek styczność z Dwo- 
rem. l | 

Część rewolucyonistów zajęła się specyalnie 
poznaniem ogromnego parku Carskosielskiego, po 
którym codzienie jeżdziły lub przechadzaly się 


; osoby, należące do rodziny Cesarskiej, 


`` Rewolucyoniści ci zainteresowali się bardzo 
którym wolno było przechodzić 


tami ochrany starali się oni szezegółowo dowie- 
dzieć, czy mleczarki nie są poddawane rewizył - 


przedtem, niż je wpuszczą do parku, oraz czy 


Nie. wystarczy intrata, nie wystarczy. 
nawet sam kapitał, w ziemi leżący. ©. s. 
Spuszczać z tonu nie wypada, ale gdyby 
się syn oźenił bogato, lub niezbyt bogato, w każ- 
dym razie jako człowiek żonaty, spodziewający 
się dzieci, może zwęzić rubrykę budżetową. Ni- 
kogo to nie ździwi. i ; oR 
Konrad zwierzył się ojeu, iż myśli o mał- 
żeństwie z siostrą swego starszego kolegi, po- 
laka, zdaje się, dość zamożną: brat sam swata 
Konrada. SE 
Stary czemprędzej pobłogosławił, syn 0ż8- 
nił się. ; | | 
Młodziutka małżonka po ślubie pada na ko- 
lana. Nie ma serca okłamywać go. | 
Konrad był bardzo naiwny. Pomimo swej 
urody i wielkich zalet towarzyskich, nie skrzy- 
wdził dotychczas. żadnego męża. Skrupulatność. 
jego w stosunku do kobiet była w pułku przy- 
słowiową. 
Zadumał się więe żonkoś młody a niefotun- 
ny i tak rzekł do żony: | | 
— Ażeby nie kompromitować mojego nazwi- 
ska, przemięszkamy z sobą rok jęden, potem 
rozstanie nasze upozorujemy niezgodnością cha- 
rakterów. O tego, który panią skrzywdził, nie 
ani chcę o nim wiedzieć, raczej bratą 


(jej było powinnością pomścić honor swojej sio- 


stry, zanim ta żoną moją została, o 
Od tej pory nie widział więcej swojej żony, 
w jednym domu, na jędnem piętrze, 


„Moment wstrętny dla Konrada zbliżał się. 


i Aby nie być z żoną wówczas pod jednym da- 


chem, Konrad postarał się w pułku o naznaczę- 
nie go do komisyj, która udała się do miasta, 
gdzie Julcię zobaczył, pokochał i przysiągł żyć 
dla niej. 


(D.e. n) 
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pozę paw 


rewidowana jest zawartość dzbanków i taczek 
ręcznych. 


W dalszym ciągu przyjezdni zaczęli dowia- ` 


dywaó się co do możliwości dostania się do wła- 
ściwej części parku pałacowego, zamkniętego dla 
publiczności, a następnie i do nowego pałacu. 


Usiłowania te nie zostały jednak uwieńczone po- ` 
wodzeniem. Wobec tego zwrócono się do innego ; 


środka. ` e 
Syn owego urzędnika pocztowego 'zaczął się 


starać, aby go przyjęto do chóru dworskiego, do | 


klasy śpiewu, przyczem uciekl się do protekeyi 
swego krewnego, należącego do owego chóru. 
Zamiar ten jednak również się nie udał, ponie- 
waż krewny, znając poglądy petenta, odmówił mu 
stanowczo swej protekcyj. 

"Następnie teroryści zwrócili główną uwagę 
na Peterhof, badając go ze wszystkich stron, głó- 
wnie zaś tę Część, gdzie się mieści mały pałac. 

- Pomimo tych wszystkich poszlak połicya po- 
przestawała ma razie na śledzeniu tajemniczej 
grupy. Aresztowania nastąpiły dopiero na skutek 
wykrycia nici spisku drogą prostego wypadku. 

Pracująca w barakach Botkina w charakte- 


rze siostry miłosierdzia niejaka Zubowa, zadała 


sobie w zamiarze samobójczym ciężką ranę po- 
strzałową. Samobójczynię odesłano do szpitala 
Obuchowskiego, a dla spisania pozostałych po 
niej rzeczy administracya szpitala barakowego 


zawezwała połicyę. W trakcie tej czynności poli- 


cya otworzyła jeden ze znajdujących się w jej 
mieszkaniu koszów do bielizny. Znaleziono tam 
bomby, materyały wybuchowe, 
rewolucyjną. W drugim koszu znajdowały się 
plany Peterhofa, Carskiego Sioła i Gatczyny, 
z zaznaczeniem tych dróg, którymi jeździ Rodzi- 
na Cesarska, oraz dogodnych wejść dla rewolu- 
cyonistów do rzucania bomb, domów, w których 
mieszkali dygnitarze państwowi i t. p. 

„ Ze znalezionej zaś korespondencyi okazało 
się, że Zubowa należy do organizacyi wojskowej, 


która postawiła sobie za cel zamordowanie Gło-- 


wy Domu Panującego i wspomnianych wyżej osób. 


Rozpoczęły się areszty: ujęto 23 osoby, dwie zaś 


zdołały zbiedz zagranicę. 
* 


20W, sprawie powyższego spisku „Nowoje Wre- 
mia“ podaje dalsze szczegóły następujące: 
| „Sprawa występnej organizacyi, która przy- 


gotowywała -królobójstwo, _ przesłana została pro- 
kuratorowi wojennemu, który wciągu b. tygodnia 


przeszłe ją do opinii pomocnika głównozarządza- 
jącego wojskami petersburskiego okręgu wojen- 
nego. Oskarżać będzie w sprawie tej jeden z pra- 


wników wojskowych, pomocnik prokuratora wo- 


jennego podpułkownik Ilin. | 
j ŚProkuratorya projektuje caly akt oskarże- 
nia podzielić na 3 części: przygotowania Q0 królo- 
bójstwa, któremi kierował dymisyonowany poru- 


cznik marynarki Borys Nikitienko (22 lata); naj- 


bliższym pomocnikiem jego był niejaki Kłosowski, 
który wystąpić miał w charakterze kozaka kon- 
woju, do czego się z figury swojej 1 typu zupeł- 
nie nadawał; dalej syn urzędnika pocztowo:- tele- 
graficznego w biurze. w Peterhofie, 28-letni Nau- 


mow, niejaka pani Piget, używająca innego je- 


szcze nazwiska i 3 inne osoby. , 

„Druga część oskarżenia dotyczy współucze- 
stnictwa w przygotowaniu zbrodniczego zamiaru. 
W tej części główną rolę odgrywały przeważnie 
kobiety: Emme, żona nauczyciela liceum, Teodo- 
siewa, i dalej mężczyzna, mianujący się Sztiftar, 
który zorganizował zabójstwo von Launica i wresz- 
cie adwokat przysięgły Teodosjew, który znał 
wszystkie nici spisku, oraz inne osoby. 
Część trzecia obejmuje pomoc, która pole- 
urządzeniu mieszkań konspiracyjnych. 
Mieszkania takie utrzymywane były przez roz- 
maite osoby: przez nauczyciela liceum Emmego, 
adwokatów przysięgłych Brusowa, Cziabrowa i 
Zawadzkiego. i : 

„Jedna Z wybitnych. uczestniczek spisku <to- 
warzyszka Nina», której właściwe nazwisko jest 
Pótrowa, zbiegła zagranicę. Istnieje przypuszcze- 


gała na 


nie, że jedna z podsądnych zostanie uwolniona, 


są bowiem dane, przemawiające za tem, że udzia- 
łu w spisku nie brala, Sprawa byłej siostry mi- 
łosierdzia, Zubowowej, zostanie wyłączona ze spra- 


broni i korespondencya były własnością innej or- 


ganizacyi rewolucyjnej“. , 
Według informacyj „Towariszcza*, do obro- 
ny podsądnych wystąpią następujący adwokaci 


broń, literaturę. 
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petersburscy: ks. Sidamonow-Eristow, ks. Andron- 
nikow, Perewierzew - Kalmanowicz, Gruzenberg, 


? 


| 


Planson, Berensztamm, Sokołow i Andrijewski. | 


Palestrę moskiewską resrezentować będą adwo- 
kaci: Teslenko, Makłakow i Murawjew. | 


Z posiedzeń Koła polskiego 
w Il Dumie państwowej. 


11. 


I. Dnia 4-g0 marca. Posiedzenie Koła pol- 
skiego. Obecnych 25 posłów. 

Uchwałono użnać za rzecz pożądaną, ażeby 
posłowie polacy z Litwy i Rusi weszli do Koła 
połskiego (przyjęto większością 21 głosów prze- 
ciwko 4); odbyć niezwłocznie, w sprawie obsadze- 
nia prezydyum Izby,*) naradę z posłami z Litwy i 
Rusi (przyjęto jednogłośnie) i zaprosić również na 
tę naradę posłów polskich z Rady państwa z gło- 
sem doradczym (przyjęto 16 głosami przeciwko 9). 
Nadto wysiuchano kilku informacyii rozstrzygnię- 
to drobne kwesiye bieżące. l 

IL Dnia 4-go marca. Wspólne posiedzenia 
Koła polskiego z posłami polakami z Litwy i Ru- 
si, przy udziale posłów polaków z Rady państwa. 
Obecnych 35 posłów z Izby (25 posłów z Koła 
polskiego i 10 z Litwy i Rusi) oraz 15 posłów 
z Rady państwa, SE 

Po przyjęciu do wiadomości oświadczenia 
posłów polskich z Litwy i Rusi, iż ścisłe okre- 
ślenie całkówitego ich stosunku do Koła pol- 
skiego ustali się dopiero w najbliższej przyszło- 
ści, uchwalono, jako zasadę przewodnią, że 
„wszelkie wystapienie posłów polskich nazewnątrz, 
winny być rozważane i rozstrzygane na posie- 
dzeniach wspólnych, z obowiązkiem solidarnego 
działania ”. | 


W  kwestyi obsadzenia prezydyum Izby u-. 


chwalono, ażeby dla żadnego z posłów polskich 
nie żądać w Izbie wiceprezesury (przyjęto większo- 
ścią 29 głosów przeciwko 5), oraz ażeby, nawet 
w razie zaproponowania wiceprezesury polakom, 
na propozycyę taką odpowiedzieć odmownie 
(przyjęto 20 głosami przeciw 14). Nakoniec po- 
stanowiono przyjąć wystosowane z ramienia frak- 
cyi Kadetów zaproszenie na odbywającą się te- 
goż 'wieczoru w ich klubie naradę grup opozy- 
cyjnych i wydelegoweć na tę naradę siedmiu po- 
slów. | WADE 

©. MI Dnia 5-go marca, Posiedzenie Koła pol- 
skiego. Obecnych 31 posłów. 

Wysłuchano sprawozdania z narad grup po- 
selskich opozycyjnych w lokalu klubowym partyi 
Kadetów, przyczem i rozprawy te i zapadłą na 
ich tle uchwalę, uznano jako poufne. 

Wydelegowano trzech członków Koła na na- 
radę przedstawicieli grup opozycyjnych w przed- 
miocie podziału miejse poselskich w Dumie, z dy- 
rektywą zażądania dla wszystkich posłów polskich 
46 miejsc w centrum pomiędzy Kadetami a frak- 
cyami lewicy. | 

Wysłuchano informacyi o grupowaniu się róż- 
nych frakćyi Dumy i rozważano stosunek'do nich 
Koła polskiego, przyczem co do całej tej części 
posiedzenia tznano poufność. 

Wyznaczono mówcę do przemówienia na za- 


mierzonym raucie powitalnym dla posłów pol- 


skich. 

Sprawę organizacyi Koła odroczono do czasu 
rozstrzygnięcia stosunku względem Koła posłów 
polskich z Litwy i Rusi. "ME 

Nakoniec poruszaną sprawę amnestyi posta- 
NnOwiono przenieść na posiedzenie wspólne wszyst- 
kich posłów polskich. a 

„, IV. Dnia 6-go marca. Posiedzenie Koła pol- 
skiego, Obecnych 32 posłów. | | 
„ , Uchwalono, że przed zamknięciem każdego po- 
siedzenia Koła, powinno być rozstrzygnięte pyta- 
nie, czy posiedzenie to było jawne, czy poufne 
(przyjęto jednogłośnie). . 

„ Uehwalono, że protokuły posiedzeń Koła za- 
wierać powinny: a) tekst uchwał z zaznaczeniem 
ilości głosów za i przeciw, b) treść wniosków 


, poddawanych pod głosowanie, c) wymienienie na- 
(zwisk mówców, którzy zabierali głos w każdej 
wy niniejszej, znaleziony bowiem u niej skład 


sprawie. Wszelkie zaś wyjaśnienia i wiadomości, 
komunikowane na posiedzeniach Kola, odrębne 


zdania przy głosowaniu, wnioski nie poddane pod 


głosowanie i treść wygłaszanych przemówień, 
wciągane być mają do protokułu tylko o tyle, o 


Ę 


| 
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ile co do komunikatów któregokolwiek z człon- 
ków Koła, a co do wniosków, przemówień i zdan 
odrębnych sam wnioskodawca, mówca lub głosu- 


| jacy zaraz na. posiedzeniu oznajmi swoje w tym 
| względzie żądanie i nie później, jak w ciągu doby 


od dnia posiedzenia, osnowę swojego niegłosowa- 
nego wniosku, albo treść przemówienia lub. ko- 
munikatu złoży sekretarzowi na piśmie (przyjęto 
jednogłośnie). | 

Następnie, po zakomunikowania Kolu wiado- 
mości, że posłowie polacy z Litwy i Rusi zawią- 
zali się już. w osobne koło polskie, które pragnie 
wejść w związek stały z Kołem połskiem, przy- 
siąpiono do rozpraw nad organizacją Kola pol- 
skiego. Uchwalono, ażeby wybrać komisyę par- 
łamentarna Koła i tymczasowo, do czasu wyzna- 
czenia i przyjęcia ścislego regulaminu zadanie 
rzeczonej komisyi parlamentarnej określono we- 
dle modły zgodnej z postanowieniem I-go Koła 
polskiego z dn. 11 mája 1906 roku, stanowiąc, 
że „zadaniem komisyi parlamentarnej jest: a) po- 
rządkowanie i przedstawienie do rozwagi i decy- 
zyi Kołu zarówno spraw toczących się w Dumie, 
jako też zasad taktyki parlamentarnej Kola i je- 
go stosunku z innemi grupami parlamentarnemi, 
b) przedstawicielstwo Koła na zewnątrz i c) sta- 
nowienie w razach nagłych na posiedzeniach Da- 
my doraźnej dla członków Kola dyrektywy co do 
glosowań i przemówień, przyczem decyzya komi- 
syi parlamentarnej w tych razach zastępuje u- 
chwałę Koła” (przyjęto jednogłośnie). 

Dalej ośmnastoma głosami przeciwko trzyna- 
stu (którzy się wypowiedzieli za składem komi- 
syi parlamentarnej 7 czlonków) uchwalono, że 
komisya parlamentarna składać się ma z pię- 
ciu. członków. Oprócz komisyi parlamentarnej 
uchwalono wybrać: a) prezesa i wiceprezesa Ko- 
ła i b) dwóch sekretarzy Koła, z których pierw- 
szy sekretarz, wchodząc do składu prezydyum, 
kierować ma biurem Koła, załatwiać jego kores- 
pondencyę i czuwać nad wszystkiemi jego akta- 
mi, drugi zaś prowadzić powinien protokuły po- 
siedzeń, c) skarbnika Koła i d) gospodarza loka- 
lu Koła. | | 

Wszystkie wybory uchwalono odbyć na po- 


; siedzeniu następnem. Uchwalono (19 głosami prze- 


ciwko 8) potrzebę wyznaczenia zawczasu mówcy. 
do przemówienia w imieniu Koła w sprawie amne- 
styi na wypadek, jeśli sprawa ta będzie poruszo- 
na w Dumie. a „Asd z SE 

W toku rozpraw nad dwiema poprzedniemi 
sprawami wydelegowano jednego posła do klubu 
Kadetów i trzech na posiedzenie Koła posłów 
polskich z Litwy i Rusi—pierwszegó dla zaczer- 
pnięcia iniormacyi, a trzech pozostałych dła wspól- 
nej narady. i 

„Wreszcie delegowano posła Nowcę do wyszu- 
kania - lokalu dla Koła. Wysłachano poufaych 
informacyj i wniosków o syiuacyi politycznej i 
0 a poszczególnych grup parlamentar- 
nych. 

V. Dnia 7-go marca. Posiedzenie Koła pol- 
skiego. Obecnych 32 pósłów. E AE 

Przy zarządzonych wyborach obrano na pre- 
zesa Koła Romana Dmowskiego (24 głosy), na 
wiceprezesa Jana Ilarusewicza (24 głosy), na 
trzech pozostałych członków komisyi parlamen- 
tarnej Henryka Konica (29 głosów), Alfonsa Par- 
csewskiego (25 gi.), i Jann Steckiego (24 głosów), 
na sekretarza Koła Franciszka Nowodworskiego, 
na sekretarza posiedzeń Koła — Wiktora Jaroń- 
skiego, na skarbnika — Władysława Nowceę, na 
gospodarza lokalu — Ludwika Bryndzę-Nackiego. 
Cztery ostatnie wybory odbyły się przez akla- 
macyę. | 


*) Wyjątkowo zachówujemy w sprawozdania „Izba”* 
Ww RR „Duma”, nie chcąc przeinaćzać oryginału spra- 
wozdania. | 


NAME . R 


W artykule wstępnym rozpatruje „Hazman  sy- 
tuacyę, wytworzoną na Litwie i Rusi, z powodu admi- 
nistracyjnego podziału wyborców i dochodzi do wnio- 
sku: „Obecnie nie mamy już żadnej nadziei, jeżeli nie 
zawrzemy bloku z polakami. Blok taki jest koniecz- 
nością. Bez niego nie mamy żadnej możności posłania 
nawet jednego posła do Dumy z „graniey osiedlenia“, 
biorąc pod uwagę nienawiść do żydów, jaka ` panuje 
w srodowisku“ (wśród ludu). Wobec tego dziwnie brzmi. 
wystąpienie „Frajnda* przeciw blokowi, przedstawiające 
tak sytuacyę, jakby żydzi łaskę wyświadczyli polakom, 
którzy, zdaniem „Frajnde*, są największymi antysemi- 
tami, przeto nie zasługują na zawarcie blokā.. 


Z) 


SPRAWY WYBORCZE. 


Onegdaj ogłoszona zostala lista osób, korzy- 
stających z prawa wyborczego 
nych w powiecie łódzkim nieruchomości. 
omni udział w wyborach na zjeździe powiatowym 
„przedstawicieli właścicieli ziemskich łódzkiego po- 
wiatu. 
rządzający majątkiem, Henryk Birnbaum dzier- 


ści, 


ski, Aleksander Wojciechowski obywatel ziemski, 
Jan Wężyk obywatel ziemski, Hieronim Alfons, 
Wojciech Wajeht obywatel ziemski, Leon Werner 
obywateł ziemski, Wiłhelm Weil dzierżawca, Adam 
Gutmajer obywatel ziemski, Stanisław Gałęcki o- 
bywatel ziemski, Ludwik Heintzel, obywatel ziem- 
ski, Franciszek Giendziełewski, wiaściciel nieru- 
chomości, Teodor Hendzelman właściciel nieru- 
<chomości, Jan Esse właściciel nieruchomości, Jó- 
zef Jerczyński obywatel ziemski, Jan-Karol-Leon 
Zachert obywatel ziemski, Władysław Żychliński 
obywatel ziemski, Adolf Kon obywatel ziemski, 
Jan Kostaniecki obywatel ziemski, Adam Konczak 
wlasciciel] nieruchomości, Jan Kin właściciel nie- 
ruchomości, Herman Konrad właściciel nierucho- 
mości, Wilhelm Kramer właściciel nieruchomości, 
Otto Krauze zarządzający majątkiem, Maryan 
(Kuźmiatr dzierżawca, Michał Leski, obyw. ziem- 
ski, Eugeniusz-Zygmunt Łempicki obyw. ziemski, 
Gustaw Lippert właśc. nieruchomości, Jan Ma- 
kiewicz wiaściciel nieruchomości, Ludwik Majer 
„byw. ziemski, Samuel Nik właśc. nieruchomości, 
Kazimierz Osuchowski obyw. ziemski, Antoni Osu- 
chowski obyw. ziemski, Fryderyk Reiter właśc. 
nieruchomości, Jan Rudowski dzierżawca. Adolf 
Savari zarządzający majątkiem, Jan Sęczkowski 
zarządzający, Czeslaw Milewicz zarządzający, Jan- 
'Ryszard Skarzyński obyw. ziemski, Romuald Su- 
szyński obyw. ziemski, Hugo Tobiazelli obywatel 
ziemski, Gustaw-Leopold Tulinins obyw. ziemski, 
'Daniel Cerecke właśc. nieruchomości, Adolf Stren- 
ge obyw. ziemski, Józef Stegman obyw. ziemski, 
„Adolf Stencel dzierżawca, Karol Stilmark zarzą- 
dzający i Adolf Engel właściciel nieruchomości. 

Według powyższej listy powiat łódzki wy- 
syła 52 prawyborców 2 kuryi obywałeli ziem- 
skich. | | | 

Papiery i dowody tyczące, się prawyboreów, 
są rozpatrywane codziennie w biurze powiatu 
łódzkiego od godz. 10 rano do 3-ej po południu; 
wszelkie zaś skargi i zażalenia z powodu niedo- 
kładności listy, powinny być przesyłana w prze» 
ciągu dwóch tygodni od daty ogłoszenia powyż- 
szej listy do komisyi wyborczej przy magistracie 
Łódzki m. 


Z SĄDÓW. 


Bojowiec przed sądem. 


W sobotę na wokandzie warszawskiego sądu 
wojennego, znalazła się sprawa 19-leiniego ucznia 
Dobiesława Motulskiego, oskarżonego o przecho- 
wywanie broni. | | 

Mońulski w dniu 16 stycznia koleją warszaw- 
sko-więdeńską przybył na dworzec w Warszawie. 
ronieważ znajdującym się tu agentom wydał się 
bardzo podejrzanym, udali się więc za nim na Ma- 
ryensztadt, gdzie pojechał Motnlski. Zarządzona 
przez agentów rewizya, wykryła w mieszkaniu je- 
go kilka brauningów oraz parę tysięcy nabojów 
brauningowych. 

"Sad skazał Motulskiego na 6 lat robót cięż- 
kich z pozbawieniem wszystkich praw stanu. 

Bronił adw. przys. Patek. 


Sprawa Rotówny. 


W dniu 18 stycznia r. b. agenci ochrany na 
stacyi Warszawa kolei nadwiślańskiej zauważyli 
pannę Domicelię Rotównę, której wygląd wydał 
im się bardzo podejrzanym. Zaaresztowałi więc ją 
i zarządziii rewizyę, wynikiem której było wy- 
krycie całego składn bomb: w mufce znaleziono 
jedną bombę, zą gorsetem drugą, w kieszeni trze- 
cią i w dwóch worsczkach pod ubraniem jeszcze 
dwie bomby. 
| Sprawę Rotówny rozpoznał warszawski sąd 
okręgowy, który uznał ją winną należenia do bo- 


z tytułu posiada- ; 
Wezmą ; 


Są to: August Brajer, Sender Bajzer Za- ; 
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: 8 czerwca r. b. za nr. 1881, 


> | AE a. a : ; wno otwarto, 
żawca, Mateusz Wajnhold właściciel nieruchomo- ; 
Wilheim Wencke właściciel nieruchomości, | 
Stanisław-W aleryan Wójełechowski obywatel ziem- | 


"nA MATMY 


jowej organizacyi polskiej partyi socyalistycznej 


[i skazał ją na 6 lat ciężkich robót. 


Obronę wnosił adw. przys. Patek. 
Krwawe starcie na wyborach. 


W dniu 8-go kwietnia r. b. w Pabianicach 
w gmachu „Domu ludowego“ odbywało się prób- 


| ne głosowanie na wyborców do Dumy państwo- 


wej. 

Około godziny 2 i pół, gdy zebranie jaż da- 
do gmachu „Domu ludowego” po- 
czął się zbliżać tłum, złożony z kilkudziesięciu 
osób z klasy robotniczej i uzbrojony w rewolwe- 
ry. Groźny pomruk nadciągającego tlumu doszedł 
do uszu przestrzegających porządku robotników. 
Wyszli więc oni naprzeciwko i zastąpili drogę 
napastnikom. 

Tłum na jedno mgnienie oka wstrzymał się, 
lecz wkrótce na komendę „Towarzysze! do szere- 
gul“ rzucił się ku domowi, bijąc kamieniami i ki- 
jami nazewnątrz znajdujących się wyborców. Po- 
nieważ jednak w ten sposób trudno było przedo- 
stać się do wnętrza gmachu przez zwarte szeregi 


| wyborców, napastnicy puścili w ruch branningi. 


Strzałami temi zabito dwóch wyborców: Jana Mej- 
nerta i Wincentego Łucząka. Na wszczęty alarm 
przybyło wojsko i rozpędziło napastników. | 

O udział w powyższym krwawym napadzie, 
„mającym ùa celu przeszkodzenie próbnym wybo- 
rom do Dumy państwowej, oskarżono następująco 
osoby: 30-letniego Pawła Łaskiego, 25-letniego 
Józefa Sobotkowskiego, 19-leiniego Karola Kraja, 
24-letniego Franciszka Gryzla, 22-latniego Narcy- 
za, Gryzla, 28-letniego Antoniego Wojciechowskie- 
go, 32-letniego Jana Krygiera, 38-letniego Józefa 
Hansla, 36-letniego Wincentego Lauera, 21-letnie- 
go Józefa Wesolowskiego, 46-letniego Jana Kar- 
czewskiego, 19-letniego Michała Rzętkowskiego, 
Z4-letniego Władysława Ungra i 18-leiniego Le- 
ona Mazurowskiego. 

Współoskarżeni w napadzie: Stefan Kucharski 
i Leopold Nowakowski, zostali zamordowani pod- 
czas walk partyjnych w Łodzi, zaś Andrzej Bor- 
kowski i Jan Mnger zbiegli. | | 

Przed sądem wojennym stanęła w sobotę część 
askarżonych w osobach: Wesgłowskiego, Karczew- 
skiego, Sobotkowskiego, Łaskiego, Rzętkowskiego, 
Gryzla, Hansla i Krają. 

W sprawie tej sąd zmienił kwalifikacyę czy- 
nu i zamiast 279 art, ust. Maja i smier- 
cią) zastosował 123 art. now. kod. krym, 

„ Wesołowski i Gryzel zostali uniewinnieni. So- 
botkowskiego skazano na 8 lat robót ciężkich, 
Hanzla, Łaskiego i Karczewskiego na 4 lata, po- 
zostałych na 2 lata i 8 miesięcy. 

Bronił pom. adw. przys. Berenson. 


KALENDARZYK TERMINOWE. 


IMIONA SŁOWIAŃSKIE. Dziś Cierpisława Ju" 
tro Ludomira. o 


waw OKD ea 

Zaległości podatkowe. Wobec tego, że w ọ- 
statnich czasach podatki płacone są niedbale, 
przez co utworzyła się znaczna ilość zaległości, 
p. o, gubernatora piotrkowskiego cyrkułarzem 
z dnia 8 lipca r.b. za X 1255 zawiadomił wszyst- 
kich prezydentów, burmistrzów i naczelników po- 
wiatowyeh, aby wszelkie zaległości usunąć jak 
można najprędzej i w razię potrzeby rozkazał 
egzekwować podatki przy pomocy wojska. 
~. W sprawie podatków na kościoły rzymsko- 
katoliekie. Warszawski generał-gubernator ókól- 
nikiem z dnia 27 czerwca r, b. za nr. 2821, za- 
wiadamia gubernatorów „Prywiślańskiego Kraju: * 

Przekonawszy się z licznych skarg, skiero- 
wanych do mnie przez sektantów maryawityzmu, 
o przymusowem pobieraniu od nich pieniędzy 
podług rozkładu na potrzęby budowy kościołów 


wszech mar 


osp ia 


Ka oea 


NM 166 


że w zupełności podziela mój pogląd na tę spra. 
wę i poleca nieodzownie, aby władze administra- 
cyjne i duchowne  posiikowały się następującemi 
wskazówkami: 

1) Katolicy, którzy przyłączyli się do sekty 
maryawitów, uwolnieni są od wszystkiech obo- 
wiązkowych podatkow, pobieranych od nich na 


: potrzeby kościołów rzymsko-katolickich, jak rów= 
` nież nie podlegają oni tym podatkom 
; wypadkach, w których sami brali udział w uchwa- 


i w tych 


łach parafialnych. 

2) Niedobory, wynikle z powyżej wspomnia- 
nych podatków, zaległe od maryawitów, należą 
się od nich do dnia, kiedy przyłączyli się oni 
do nowej sekty. | 7 

3) Uwolnienię maryawitów od powyższych 
podatków może być uwzględniane dopiero od cza- 
su oficjalnego przyznania sekty przez rząd, t j 
od dnia 1l-go grudnia 1806 reku, gdyż do tego 
czasu maryawici uważani byli za katolików i ja: 
kr tacy, obowiązani byli do płacenia podatków 
na korżyść kościołów rzymsko-katoliekich. 

_ 4) Przyznanie poszezególnym osobom prawa 
do odmowy płaćenia tych podatków może nastą- 


' pić tylko, po należytem w każdym wypadku prze- 


PORE 


| konaniu się o faktycznem przyłączeniu tych osób 


do sekty maryawitów. | 

5) Dlatego osobom, nalężącym do sekty ma- 
ryawitów, nadaje się prawo przedstawienia ọso- 
biście lub za pośrednictwem swoich duchownych 
w ciągu 2 miesięcy od daty niniejszego rozporzą- 
dzenia, instytucyomi zarządzającym wydawaniem pa- 
szportów lub innych dokumentów, w których o- 
znacza się wyznanie wiary, zupelnie wiarogodnych 
i niepodlegających wątpliwości dokumentów, o 


| przejściu ich na maryawityzm, z warunkiem, aby 


| EO YE PE RAA NE AT DADA O NOA A TA: 
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przejście to uważnem było za rzeczywiste, nie 
wcześniej, niż od daty wydania prawa o sekcie 
mąaryawitów. AIESEC. 

Okólnik powyższy został różesłany przez gu- 
bernatora piotrkowskiego do naczelników powia- 
tu i prezydentów miast Piotrkowa i Łodzi. | 

„Łatwierdzenie ustawy. Rząd gubernialny piotr- 
kowski zaregestrował ustawę Stowarzyszenia pra- 
cowników drukarskich g prawami działalności 
w Łodzi i powiecie Iódzkim. | KISS, 

Kery administracyjne. Z rozporządzenia tym- 
czasowego generał-gubernatora gubernii piotrkow- 
skiej mieszkaniec Tuszyna Michał Sławiński za 
nawoiywanie na zebrania gminnem do niepłace- 
nia podatków został skazany na 3 miesiące wię- 
zienia, a potem na wysiedlenie z grame Kró- 
lestwa. e , 

Mieszkaniec gminy Biała, pow. łaskiego, Jó- 
zef Mitkiewicz za noszenię szpicruty, zakończonej 
drutem, skazany został na 5 rb. kary lub tydzień 
aresztu. a Pe, a 

Z kościoła Św. Anny. W sobotę wieczorem, 
przed rozpoczęciem uroczystego nabożeństwa, ks, 
pralat Wyrzykowski dokonał poświęcenia nowych 
organów, które ustawione zostały w tym kościele. 
Po dokonaniu aktu poświęcenia tych organów, 
goście z Warsząwy odegrali na nich kilka u- 
tworów muzycznych, które wykazały, że gło= 

w organach są ózysie a tony przyjemne. 
Ksiądz Kaim wygłosił kazanie, mówiąc przeważ- 
nie o znaczeniu muzyki w kościele. Organy te. 
wykonała polska firma Biernackiego w Dobrzyniu, 
nad Wisłą. Koszty budowy organów wynoszą 
4,200 rb. e | | | 

- Na nabożeństwach, odprawionych w sobotę 
i wczoraj, zgromadziły się tłumy pobożnych. 

„Przyszłość”. W ubieglą sohotę w sali zwią” 
zku zawodowego „Jedność* odbyło się organiza- 
cyjne zebranie człęnków nowego stowarzyszenia 
spożywczego „Przyszłość“, 5 | 

Zebranie zagajł p. Henryk Musialowski, któ- 
ry wyjaśnili cel i zadanie nowego stowarzyszenia, 
potem zaproponował na przewodniczącego p. Ka- 
zimierza Biedrzyekiego, a na sekretarza p. Borow- 
skiego, | 

Na propozycyę tę zgodzono się jednogłośnie 


: i przystąpiono zaraz do dyskusyi nad kwestyami, 
. będacemi na porządku dziennym: wyborem głów- 


rzymsko-katolickich, stwierdziłem, że kwestya o ` 


czasie uwolnienia maryąwitów od powyższej na- 
leżąości przez miejscowe 
cyjne jest różnie traktowana, a eżęsto nawet nie- 
zgodnie z prawem, zwróciłem się więc z tego powodu 


instytucye administra- 


nego zarządu i unormowaniem wynagrodzenia dla 
sklepowych, > 
Po dluższej dyskusji do głównego zarządu 


Stowarzyszenia wybrano pp. F. Michajowskiego, 


do ministeryum spraw wewnętrznych, w celu ka- ` 


tegor ycznego orzeczenia, wyświetlającego tę sprawę. 
Obecnie ministeryum odezwą swoją, z dnia 
zawiadomiło manie, 


Przenińskiego, Stablewskiego, Lauksa, Gabryel- 
skiego, Drucza, Gieżyńskiego i Górskiego. 

Co zaś się tyczy wynagrodzenia dla sklepo- 
wych określono je na 9 do 10 rb. miesięcznie oraz 
40 rb. rocznie na mieszkanie. | 
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Stowarzyszenie spożywcze „Przyszłość* Jiczy 
dotychczas kilkuset członków i otworzyło w róż- 
nych punktach miasta 10 sklepów. 


Frzeniesienie binrą. Biuro łódzkiego oddziału . 


Petersburskiej Agencji Telegraficznej zostało prze- 
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niesione do domu Szweikerta na ulicę Piotrkow- ; 


ską X 56. 


Zabawa strażaków. Wczoraj, w ogrodzie 
strzeleckim na Wodnym Rynku, odbyła się za- 
bawa strażaków II oddziału straży ogniowej o- 
chotniczej. Na zabawę tę przybyli i strażacy 
z innych oddziałów oraz wice-komendant p. Wa- 
lenty Kopczyński. Przy dźwiękach własnej or- 
kiestry tańczono na polance, ą w przerwach po- 
między tańcami urządzapo zabawy dla dziatwy. 
Wogółe zabawa się udała i przeciągnęła się do 
późnego wieczoru. 


Z rzeżni. Na zasadzie wzmianki w „Rozwoju“ | 


o skasowaniu kąpieli w rzeźni miejskiej dla pra- 
ceowników rzeźniczych, prezydent m. Łodzi wyde- 
jegował komisyę, która stwierdziła, że fakt ten 


A 


istotnie ma miejsce, Wobec tego polecono zarzą- ; 
dowi rzeźni, aby bezzwłocznie przystąpił do urzą- 


dzenia kąpieli obok szatni pracowników rzeźni- 


czych, albowiem jest ona przewidzianą w konce.» | 


syi. Niezależnie od kąpieli zarząd rzeźni na swój 


, kurczu żołądka i dorożką odwieziony został do szpitala 


prywatny użytek zajął lokale przeznaczone dla : 


handlarzy trzody i bydła, wskutek czego ludzie ; 
an y ZOdY yasa, 8 | Rosenbluma Franciszka Nowicka, robotnica, lat 17, oka- 
; lęczyła prawą rękę w maszynie; na ul. Piotrkowskiej 
duż «2 1. £ RE. Gl Mojsie Urbach, robotnik, lat 19, pochwycony przez 
winien Zająć SiĘ ; tryby maszyny, zranił si 
; i Katue) nr. > w fabryce W 
, ; EU : dikt 23, uległa takiemu samemu wypadkówi. szystkim 
Zebranie portyerów i woźnych, zapowiedziane ę n Y : 


ci nie mają gdzie schronić się podczas zimna 
i niepogody. 

Sprawą powyższą, również 
magistrat. 


na wczoraj przy ulicy Piotrkowskiej NM 175, nie 
doszło do skutku. Odbędzie się ono w niedzielę 
dnia 4 sierpnia, o godz. 2 po południu w temże 
lokalu. 

Pestrzały. Wczoraj o godzinie 8 wieczorem, 
na ul. Widzewskiej JM 157, został postrzelony 
robotnik, lat około 50, z nazwiska nieznany i, w 
ciężkim stanie odwieziony został przez Pogotowie 


: rękę: na ul 
| i „uczeń malarski, także spadł z drabiny i okaleczył czoło. 
do szpitala Czerwonego Krzyża.—O godz. 11 wie- : y 7 | 


czór, na ul. Benedykta M 56, Leopold Szefel, wla- ` 


ściciel restąiracyi, został również z rewolweru 
postrzelony i, w poważnym stanie zdrowia odwie- 
ziony przez Pogotowie do tego samego szpitala. 

'Óstataia posługa. Wczoraj o godz. 3-ej po 
południu, z domu przy ul. Wólczańskiej Ne 111 
wyszedł kondukt pogrzebowy w celu odprowa- 


CO RI O A W 


dzenia na miejsce wiecznego spoczynku zwłok | 
zamordowanych przez rozbestwionych zbrodnia- | 
rzy é p. Janiny Chruścielewskiej i ś. p. Piotra , 


Kuczewskiego. 


Oba karawany jechały równole- ; 


gle: biały ze zwłokami Ś. p. Ch, zwykły ze zwło- 
kami ś. p. K. W oddaniu ostatniej posługi wzię- | 


Przed karawami 


; Ayia: +12 dzi. e 
dy. udział setki lud wieńce. 


Bredsznajdrem niesiono  Hozne 


pełnione tłumami. 

„ Porządek, 
przy. wyjściu konduktu, 
wał wzorowy, 


Morderstwa. W ciągu ubiegłych dwóch dni 
w - mieście dokonano szereg morderstw 1 napadów. 


iedzy innymi: 8 wieczorem Stanisław * k 
ACR KA: d Narcyz”, 4-ty akt „Za oceanem” 


Zdrowień, lat 31, na ulicy Benedykta M 7 został 
przez paru ludzi napadnięty; tępemi narzędziami 
zadano mu kilka ran w głowę i czoło; W kilka 
minut później na ulicy Piotrkowskiej M 47 brat 
pierwszego Józef Zdrowień, robotnik, w taki sam 
sposób został pobity, odnosząc również rany gio- 
wy i czoła; do dorożki Fryderyka Sadowskiego, 
lat 42, stojącego na ul. Benedykta róg Wólczań- 
skiej w sobotę wieczorem wskoczyło trzech ludzi, 
rozkazawszy jechać prosto; gdy dorożkarz dyspo- 


zycyi nie usłuchał, ponieważ pasażerowie wydali ; 


mu się podejrzanymi, poczęli go bić, zadając kil- 
ka ciężkich ran, zwłaszeza szyję ztyłu nożem mu 
skaleczyli, poczem zbiegli; na ulicy Widzewskiej 
N 5, Chil Owajgman, 5arncarz, lat 13, uderzony 
w kłótni kamiepiem odniósł ranę głowy; na ulicy 
Mikołajewskiej Ne 64, Szulim Sagelło, robotnik, 
lat 20, został wczoraj wieczorem napadnięty i no- 
żem zadano mu ranę W krzyż. 

Zabójstwo. Wczoraj o godzinie 4-ej po po- 
łudniu, w odległości 160 kroków od szósy Kon- 
stantynowskiej, na terytoryum kolei kaliskiej, 


Ng o A EANAN URCE OT AO ŁOOAOWROORIGTWCWDA M 0 


8 wystrzałąmi z rewolwerów, zabity został 39-le- | 
tni Jan Kuras robotnik, Zwłoki zabitego złożono : 


w wagonie kolejowym do zejścia władz sądowo- 
lekarskich, 


i 


$ 


jak zwykle, 


EOT r a 


ea amman: 


Napady na sklepy monopolowe. 
w godzinach po południowych wykonano dwa 
śmiałe napady na sklepy monopole. Przy ulicy 
Sredniej M 71, przez mieszkanie zarządzającej 
wtargnęło 3 ludzi, którzy pod 
rów zabrali 260 rb. — Takiż napad miał miejsce 
przy ul. Rokicińskiej M 12, z tego sklepu zabra- 
no 60 rb 

Pomimo, że sprzedaż wódki odbywa się przy 
drzwiach zamkniętych i nikogo nie wpuszezono 
do wnętrza, pomysłowi bandyci, upilnowawszy mo- 
ment, przemocą wdzierają się do mieszkań zarzą- 
dzających, grożąc rewolwerami obęzwładniają ca- 
łe otoczenie, wreszcie wchodzą do sklepów, re- 
widują kasy i zabierają pieniądze nie tylko skar- 
bowe ale i zarządzających. 

Qgólnomu osłabienim W ciągu ubiegłych dwóch 
dni uległo pięć osób, dwóch mężczyzn i trzy kobiety. 
W powyższych wypadkach lekarze Pogotowia udzielili do- 
raźnej pomocy. , i 

Ataki nerwowe, Na ul. Karola nr. 26 w fabry- 
ce Rosenhlątta Helena Owsińska, robotnica, lat 17, do- 
stała ataku nerwowego; takiemu samemu wypadkowi u- 
legła na ul. Benedykta mr. 20 Zofia Dąbrowska, żona 
malarza, lat 40. Obu kobietom lekarze Pogotowia u- 
dzielili odpowiedniej pomocy. 

Kurcz żołądka. Na ul Piotrkowskiej br. 163, 
człowiek niewiadomego nazwiska, lat okoła 50, dostał 


Św. Aleksandra. 


Z fabryk. Na ulicy Sredniej nr. 124 w fabryce 


w prawą ręką i na ulicy Za- 
arkusa Kohna Aana Michalska, 


lekarza Pogotowia rany opatrzyli. 


Z okna. Na Pasażu-Szulca nr. 20 Sura Seide, 
6-letnia córka portyera, spadła z 2 go. piętra, złamała 
prawą rękę i okaleczyła głowę, wskuiek ezego nastąpiło 
wstrząśnienie mózgu. W stania grożnym, po udzieleniu 
doraźnej pomocy na miejscu wypadku przez lokarża Po- 
gotowia, odwieziona została do Szpitala Poznańskich 

Z drabiny. Na ul Sredniej nr. 129 Ignacy Ma- 
jewski, robotnik, lat 36, spadł z drabiny i złamał lewą 
Wólczańskiej nr. 01 Adam Czerniak, lat 14, 


W obydwóch wypadkach lekarze Pogotowia udzielili do- 
rażaej oomocy. 


SZTUKA i PIŚMIENNICTWO, - 

Teatr. Trupa teatralna teatru „Malęgo* w War- 
szawie pod dyrekcyg Maryana Gawalewiczą zjeże.: 
dża do łodzi na trzy przedstawienia gościnne, 
które odbędą się w dniach 3, 4 i 5 sierpnia r. b., 
t. } w nadchodzące sobotę, niedzielę i poniedzia- 
lek wieczóram w teatrze Wielkim. 
Widowiska te'z udziałerh znakomitego arty- 

sty p. Kazimierza Kamińskiegą wypełnią: „Rewi- 
z0r*—Gogola, „Aszantka* —Peżyńskiego i „Pier- 


za ks.  WSza Mucha*—Kryłowa. W „Aszantce* Kamiński 


Ulice, | wystąpi w roli barona. 

A i zo F ŻĄ: 4 „b ; „| 
któremi podążały kondukiy žalobe, byly przes skiego. 
za wyjątkięm małego popłochu , 
 pozatem wszędzie pano- ` 


Biiety zamawiać można w eęunkierni A. Rosz- 


Zabawa w ogrodzie Jedność, Wczorajsza za- 
bawa w ogrodzie Jedności udała się doskonale; 
publiczności zebrało się przeszło 3,500. Program 
zabawy był bardzo bogaty. Zabawę rozpoczęło, 
zwył kółko dramatyczne, pod kierunkiem 
p. Wł Glogiera. Grano komedyjkę „Pałnucy i 
i i obrazek ludo- 
wy „Chłopi arystokraci”. Amatorzy z swych ról 
wywiązali się doskonale, za co ubawiona publicz- 
ność obdarzyła ich niemilknącemi oklaskami. Pod- 
czas antrakiu p. Czesław Gorzeński bawił pu- 
blieznosć monologami. | 

„Najlepiej ubawili publiczność: p. Łętowski 
swojemi kupletami i p. Glogier w roli Mandel- 
blichta w 4-ym akcie „Za oceanem.” Po skoń- 
czeniu przedstawień amatorskich, już pod wie- 
CZOT, puszczono balony i ognie bengalskie, a pó- ` 


r 


źno wieczorem pokazywano niknące obrazy. 


Telegramy 
Petersburskiej Agencyi Telegrafieznej 
| i własne. | 


omamne wap am 


W sobotę ; w, ni 
uznając za możliwe zezwolić na wydatkowanie 


groźbą rewolwe- ` 
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Peiershurg, 27 lipca. Rada ministrów, na za~ ; 


sadzie art. 87 praw ząsadniczych, postanowiła za- 
twierdzić wniosek ministra spraw wewnętrznych 
w sprawie oddanią zakładów dobroczynnych w 
Warszawie pod zarząd magistratu, na ułożonych 
przez ministra zasadach. 


Wea am A, a m e a 
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Petersburg, 28 lipca. Rada ministrów, nie 


wniesionego do budżetu ministerynm oswiaty wa- 


: runkowego kredytu 5,500,000 rb., przeznaczone - 


go specyalnie na wydatki, związane Z wprowa 
dzeniem nauczania powszechnego, dla braku za- 
twierdzenia prawnego, nie znalazła jednak prze. 
szkód w asygnowamiu do rozporządzenia ministra 
oświaty wyznaczanego corocznie w budżecie kre- 
dytu na szkoły początkowe w sumie 700,000 rb. 
na drugie półroczę roku bieżącego. 
Petersburg, 28 lipca. W gmachu ministoryum 
spraw zagranicznych podpisane zostały między 


'Rosyą a Japonią umowy w sprawie handlu że- 


gługi i połowu ryb, zawarte na podstawie punktów 
11 i 12 traktatu porismuckiego. — 

Petersburg, 28 lipca, Od nadzorcy latąrm 
morskiej na wyspie Hochland główny sztab mor- 
ski otrzymał wczoraj depeszę, że o godzinię 5-ej 
po poludniu na zachodaiej stronie wyspy w 0d- 
Jeglości półtory wiorsty od latarni pólnocnaj 
znaleziono wyrzucona na kamienie ciało oficera 
parku aeronanitycznego. Zwłoki złożono w ka- 
plicy na cmentarzu miejscowym. 


r 


Petersburg, 27 lipca. Minister oświaty zwró- 
cił się do rady ministrów z prośbą o upoważźnie- 
nie go do zatwierdzenia ustawy moskiewskiego 
uniwersytetu ludowego imienia Szaniawskiego. 

Petersburg, 27 lipça. Na węzorajszem posie- 
dzeniu rady ministrów zaaprobowano wniosek mi- 
nistra spraw wewnęśrznych w sprawie udzielenia 
zarządowi miejskieimna w Sosnoweu wyłącznęgo 
prawa na urządzenie i eksploatacyę targowiska na 
trzodę chlewną, wysyłana. zagranicę. 

Tomsk, 27 lipca. Rada uniwersytetu posta- 
nowiła starać się o otwarcie wydziałów histarycz- 
no-filologicznego i fizyczno-matematycznego. 

Saratów, 27 lipca. Rada miejska postanowi- 
ła poczynić starania, aby jeszezę w jezieni r, b. 
otwarto kursa uniwersytecie na czterech: wydzia- 
łach, z zapewnieniem słuchaczom ich praw stu- 
dentów uniwersytetu. Pu 

_ Haga, 27 lipca. Przeciągłe obrady wywołał 
wniosek Niemiec, żądający zabronienia poęiągania 
do. działań pomocniczych na wojnie poddanych 
mocarstw neutralnych, wstępujących do. wojska 
którejkolwiek ze stron wojujących. Głosowanie 
w tej sprawie odłożono do najbliższego posie- 
dzenia. ` a | ga Zaj 

Niższy-Nowogród, 28 lipca. Wobee przed- 
stawicieli administrącyi, kupiectwa i miasta otwar- 
to tu wielki jarmark wszechrosyjski. = 

tołiawa, 28 lipca. Znaleziono 48,000 rubli 
z 1,200,000 rb., ukradzionych milionerce Dobry- 
ninowej pomiędzy Lubotinem a Rożkowem. O3s0- 
bistość rabusia stwierdzono. 

Moaylów, 28 lipca. We wsi Popieluchy po- 
żar zniszezył 60 domostw z budynkami; spłonęło 
wiele stodół ze zbożem; straty są znaczna, 

Kowno, 28 lipca. W osadzie wiliampolskiej 
policya wykryła mieszkania konspiracyjne osób, 
mających styczność z organizacyą rabusiów ko: 
wieńskich. Uwięzionao przywódcę  organizacyi, 
utrzymującego stosunki z grupą anarohistów=ko- 
munistów. 

Władywostok, 28 lipca. Na ulicy Kupierow- 
skiej w nocy pięciu ludzi dokonało zbrojnego na- 
padu na właściciela domu, który został zabity, 
a towarzyszka jego pomimo ran, otrzymanych 
w gięwę i nogę, zastrzeliła z brauninga dwóch 
napastników, inni zbiegli. Tejże nocy straż wię- 
zienna wymieniła strzały z ludźmi podejrzanymi, 
przyczem zraniony został wartownik, z 

Moskwa, 27 lipca. O godz. 3-ej po południu 
przybył tutaj ks, Borghese. W Bogorodzku człon. 
kowie klubu automobilistów powitali ks, Borghe- 
se 1 jego towarzyszów. Na 18-aj wiorście od Mo- 
skwy księcia powitali: konsulowie włoski i fran- 
cuski oraz grono sportsmęnów moskiewskich.. 

( Ks. Borghese wraz z dziennikarzem włoskim 
Birzinim przyjechał drogę z Pekinu do Moskwy 
w ciągu 47 dni na samochodzie firmy włoskiej, 
Rywale ks, Borghese, jadący na samochodach 
francuskich i hołenderskich, są jeszeze w okoli- 
cach Omska. 

Podezas powitania automobiliści moskiewscy 
wręczyli ks. Borghese żeton, a żona włoskiego 
agenta handlowego bukiet. Wjazdowi księcia do 
Moskwy towarzyszyło 18 samochodów. . Kolonia 
włoska wydaje bankiet na cześć księcia, | 

Aliagabad, 27 lipca. Około 200 ludzi stanie 
w tych dniach przed sądem pod zarzuteja zbroj» 
nych rabunków, nie mających nię wspólnego £ rur 
chem politycznym. Część winnych ujęto w różnych 
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ROZWOJ. — Poniedziałek, dnia 29 lipca 1907 r. 


czasach, część zaś odrazu za pomocą obławy na ; Q EATS 


przestrzeni 54..mil kwadratowych. Obława trwała ; || 
60 góain: Udżestniezyło w niej około 3,000 mie- ; | 


szkańców wsi i połicyantów. 

Rzym, 27 lipca, Tutejszy świat lekarski jest 
wielce zainteresowany odkryciem robotnika Pign- 
nottiego, który wynalazł sposób przechowywania 
trupów w stanie świeżości lub skamieniałości, a 
to za pomocą specyalnych wstrzykiwań. Przygo- 
towane przez Pignnottiego preparaty poddano a- 
nalizie. Wynalazca ma nadzieję, że wynaleziony 
przez siebie sposób będzie mógł stosować przy 
leczeniu chorób zaraźliwych, ponieważ żywe orga- 
nizmy przyjmują jego wstrzykiwania bez zakłóce» 
nia swych fuakcyj, 

Belgrad, 27 lipca. Wobec konieczności odło- 
żenia układów w sprawie zawarcja traktatu hban- 
dlowego z Austro-Węgrami de września, delegaci 
austryaecy zaproponowali czasową umowę, mają- 
cą obowiązywać: do końca r. b. Rząd serbski po- 
stanowił zgodzić się na propozycyę Austrqi w Ta- 
zie zapewnienia wywozowi serbskiemu takich sa- 
mych ulg. jakie Serbia zapewni Austro- Węgrom. 


Zadania Serbii mają na względzie główna powięk-. 


szenie wywozu do Austro- Węgier mięsa, drobiu i 
żywego bydła. 

Bukareszt, 28 lipca. Agencya rumuńska do- 
nosi: Skończyła się sprawa żołnierzy i oficerów, 
którzy w depariamencie Blank podczas rozruchów 
ostatnich z bronią w ręku wobec powstiańuów 
stawili opór władzy, 53-ch skazano na pozbawie- 
nie godńośći wojskowej i dożywotnie ciężkie ro- 
boty, 17 skazano na lżejsze kary. 

"Teheran, 28 lipca. 
po południu zebrali się w gmachu parlamentu 
w znacznej liczbie wszysey zaproszeni na uro: 
czystość z powodu pierwszej rocznicy ogłoszenia 
konstytucyi. Posłowie z prezesem na czele g0- 
"ścinnie witali liczne deputacye i delegacye szkół, 
defilujące przed komitetem parlamentu. 

W imieniu rządu przyjmował posłów cudzo- 
ziemskich Ata-beg, do którego odpowiednią mowę 
wygłosił Musztekd Agasejdabdała. Z balkonu ty- 
„siącznemu tłumowi został odczytany reskrypt sza- 
cha, wydamy na imię Aia-bega, winszujący naro- 
dowi i posłom z powódu wstąpienia Persyi na 
drogę postępu i wyrażający żal, że z powódu 
choroby, która go zmusza do niewychodzenia 
z mieszkania. już od dni dziesięciu, nie może 
osobiście wziąć udziału. W uroczystości brali 
udział liczni księżęta i duchowni. 

Seul, 28 lipca. Japończycy rozstawili wzdłuż 
linii kelejowych posterunki żołnierskie. Po uli- 
cach Seulu krążą patrole. 
japońskich urzędników policyjnych napadniętych 


zostało przez koreańczyków, 6-ciu japończyków ; 


otrzymało rany, reszta ratowała się ueieczką. 


Ito mianował nowego ministra dworu i no- ' 


wego stróża pieczęci, przyczem oświadczył, że 
przeprowadzić winni niezbędne reformy w cią- 
gu 3-ch miesięcy, w przeciwnym razie zostaną 
uwolnieni. 


DZIENNE. 


Petersburg, 
spraw zag granicznych podpisano traktat handlowy 
o żegludze i konwencyę o rybołóstwie, zawarte 
z Japonia na podstawie 11 i 12-go art. traktatu 
portsmuckiego. Traktat handlowy podpisany Z0- 
stał przez pełnomocników rosyjskich: ministra 
Spraw zagranicznych Izwolskiego, minista handlu 
Fiłosofowa i senatora Malewskiego-Malewicza oraz 
przez pełnomocnika japońskiego, posła w Peters- 
bur gu Motono. 

'Konwencyę rybną podpisali pełnomocnicy ro- 


syjscy minister, spraw zagranicznych i wice-mini- 


ster Gubastow tudzież posel japoński Motono. 
Tekst obu tych aktów dyplomatycznych bę- 
dzie opublikowany po ich ratyfikacyi. 

_ Petersburg, 29 lipca. Ag. tel. pet. dowiaduje 
ię, że ucierpiały od gradobicia w dniu 27 i 28 
włości Aleksandrowsk i powiat aleksandrowski 
zniszczony ch 3,314 dziesieein zboża i 100 dzie- 
sięcin winnic. W majątku harona Lorenza w po- 
wiecie "charkowskim grad zbił żyto, ulewa unio- 
sła siano i zniszczyła owoce. Straty znaczne. 

Smoleńsk, 29-go lipca. Odbyła się tu narada 
prezesów wszystkich urzędów ziemskich w celu 
wyjaśnienia potrzeb, co do wyżywienia ludności 
gubernii i obsania gruntów. 

„Wyjaśniono, że ufrodzaj żyta niższym jest od 


średniego, jednakże wobec widoków na urodzaj , 
zbóż 


jarych nie ma potrzeby zwoływania guber= 


t 


"Dziś o gódz. 2 min. 15 


Doia 26 b. m. kilku . 


29 lipca. W gmachu ministeryam 


jnielnego zebrania ziemskiego w kwestyi Zza0pa= ` 


PODZIĘKOWANIE IE, 


Wszystkim żyezliwym i znajomym, a w aUa 
towi, majstrom, 
ostatniej posługi 


 fabrykan- 


robotnikom i robotnicom z fabryki Miksa. za oddanie 


s Te 


składają serdeczne „Bóg zapłać“ 


NORZE ERZE DEO E RECON ENZO 
KE OOEONURT EE GS TPECE PESO 


Pogrążeni w głębokim smutku Rodzice i tosca 


willemstronad, 29 O. lipca. Donos. Z TIEN 
że ministeryum wenezuelskie spraw zagranicznych 
oświadezyło posłowi Stanów Zjednoczonych w od- 
powiedzi na notę powtórną sekretarza stanu R00- 
tha, proponującą sąd polubowny dła rozwikłania 
niektórych 'kwestyj spornych Wenezueli ze Stana- 
mi Zjednoczonemi, iż rząd wenezuelski nie zga- 
„dza się na sąd polubowny. 
| Mohylew, 29 lipca. We wsi Szlachotnoj 8 
zamaskowanych bandytów uzbrojonych napadło 
na mieszkanie dzierżawcy młyna i zrabowali rb. 
4,000. 

Czerdyń, 29 lipca. 
na rzece Wiszer ustała. 

Niższy Nowogród, 29 lipca. Po nabożeństwie 
w soborze Zbawiciela i procesyi do kaplicy Ma- 
karjewskiej, w obecności przedstawicieli admi ni- 
stracyi, kupiectwa oraz miasta. podjęto flagi i gu- 
bernator ogłosił wszechrosyjski jarmark niższonow- 
gorodzkiza otwarty, życząc pełnego powodzenią 
„Dla korzyści i rozwoju . drogiej. Ojczyzny . i ku 
rożradowaniu ubóstwianego Monarchy*; wreszcie 
"wźniósł okrzyk „hural* na cześć Najjaśniejszego 
Cesarza. 


k We wtorek dnia 3 30 lipca r. b. o godz. 
8-ej rano w kościels św. Krzyża odbędzie 
się załobne nabożeństwo za spokój zmarłych 


Wskutek mielizn żegluga 


MEATH W N dą A A AER ZOK. NID RE An REN a e 


trzenia ludności w pen na zasiew. SWR 
z udziałem prezesów urzędów ziemskich odbyło 
się posiedzenie rządu gubernialnego, które posta- 
nowiło, wobec urodzaju zbóż jarych kwestyę za- 
opatrzenia ludności w Żywność pozostawić 'otwar=. 
tą. „Pożyczka w nasieniu będzie zażądaną dla po- 
'wiatów krasińskiego, rosławskiego i jelnińskiego. 
W pozostałych powiatach postanowiono wydawać 


atA e AETERNA ORŁA "EE AEO, 1 OW RJ RZAD EE WE GDY 0 I ARE A DE WOZIE ARA EEE ZOE DONATA TA GAZ 
Są TEEST] rii Reg REEEEERZĘAŚ SHM SERCE 
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; pożyczki tylko poszkodowanym od gradobicia i NZ 

| pożarów lub wogóle od nieszczęśliwych wypad- - Gielda war arszawska. 
| ków. GO. | 

; Władywostok, 29 lipca. W nocy na ulicy | ==- 

' Długiej wynikł pożar, który ogarnął całą dziel- - |Lżad. Jet ofiar. tren. tran. 
| nicę. Dzielnica ta spłonęła. Spality się dwa du- 4% renta państwowa . . 7150 170.00 || ——— 
. że składy handlowe. Przyczyny niewykryto. Stra- ; 5% pożyczka wewnętrzna Z 1905 r. 193.00 192.00 | —.— 
i ty P A rb. 5 RY Ra Rów. z 1906 r. sy 8 = 
i awa, ipca. Przybył tu czasowy od- % listy ziemskie . - . - - - ; +4 | T 
( dział rady banku włościańskiego w składzie: za-.; R "le osie E ' Warszawy 270 li 87.20 
| rządzający oddziałem ziemskim Litwinow i czło- gig , » 3 82.70 | 81.70 || 82.16 
| nek RAY keri państwa Grorbunow. i D z” Bt, „ Łodzi - - |—— ||—— ||—— 
i, okio; lipca. Prasa zagraniczna uznała KE )| RAGE GÓR 
| sposób posiępowania Japonii w Korei, pisze or- manio nag z o CĘ 
| gan markiza Ito. Ani jeden głos, dowodzi ta ga- , Il-ej e omisyi 248 | 238 || —.— 
; zeta, nie odezwał się z protestem przeciw prawu „ szlachecka. » * * 219 || 209 || —.— 
i Japonii swobodnego rozporządzania się w Korei. | Lilpopy + 2 e + 808% * © * ||—— ||—— |—— 
| „Gdyby nawet cudzoziemcy poddali krytyce naszą zj dB AE PAOBESJCKI |: | BR 4024 
| politykę, pisze ta gazeta, nie przeszkodziłoby to | Putiłowskie . - + = * + o e » || —. = ee 
| nam uczynić tego, czego wymagały a intere- i Czeki na Borlia PARA JE” 4660 ARA E 

sy najżywotniejsze i nasza godność. Przyjemnie | o ! 

! atoli, iż BE. z uznaniem i współczuciem z6 | Giełda petershurska. 

j strony sąsiadów“, Plan markiza Ito polega na |. (Tel. wt. „Rozwoju”). 

i tem, by rozpuścić armię koreańską, a na jej miej- ` Renta państwowa 10,87'/,. 

+ sce wprowadzić wojska japońskie w takiejże sile. ORO JĄCE 

Moskwa, 29 lipca. Przed dwoma dniami o- „ | = 

| twarto zjazd delegatów urzędów gubernialnych SPOSTRZEŻENIĄ METEOROLOGICZNE 

i zjednoczonego narodu „rosyjskiego, w którego | Stacyi centralnej K. B. & 

; sklad wchodzą wszystkie organizacye monarchi- ; „NN a aaia 
| czne. O godz. 1 odbyło się spotkanie członków | -o daada lg | = 8 

i zjazdu w domu księcia Wołkońskiego. Zjazd | esu a7 la g 

| potrwa 3 dni. Posiedzenia otwarte. | pew (egs euleri gF Uwagi. 

; Kutais, 29 lipca. W powiecie ozurgetskim ` | a 2.2 > >| 2.8 

| pomiędzy Acanej i Łanczhutami banda terory- | M E a RZA 3 

' stów dała z zasadzki 10 saiw do komisarza po- | _, p, , | Adma 2y vil 
| licyi Makiejewa i konwojujących go 3 kożaków | 27/VIL 1 pp. | 7417 ja o | dac APRA 
| i 2 strażników, Makiejew ocalał, jeden ze straż- | 27/VII 9 w. | 742,4) ip: 84 | PAZ1 PA A 
, ników poległ. W Kutaisie ciężko zraniono no- . 28/VIL7 r. | 744.3 |+17.7 E PdZ3 | mia+115° C 
„żem na ulicy wdowę duchownego ormiańskiego. © a 2aj A 
$ Waszyngton, 29 lipca. Zadania Stanów Zje- © 28/VIE 1 pp. a solta] 64 | Pa Z3 "Tomporaluca 
| dnoczonyeh, których Wenezuela nie chce poddać | »gjgrig w. ;|hiso| 9 | Pagg [m2236 C 
pod sąd polubowny, dotyczą przeważnie koncesji |, | Temperatura 

na eksploatację kopalń asfaliu. | 29/VMR 7 r. | T47 |4177] 59} Z3 a da 0a c. 

| '©desa, 29 lipca. W nocy przed szpitalem ży- | PZ” 

$ i mmama 


dowskim zabity został policyant posterunkowy. 
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mauaa reatar 


Wiadomości zamiejscowe. 


Uniwersytet ludowy w Moskwie. 
dzona została ustawa uniwersytetu ludowego w 
Moskwie, im. Szaniawskiego. Program wykła- 


dów musi być zatwierdzony przez ministeryum : 


PERI Rektora z wyboru zatwierdza minister. 

„Wiecze* czarnosecinne skazane zostało na 
1 000 rubli kary. Na to redaktor Ołlowiennikow, 
wydrukował odezwę do czytelników o pomoc. 
Czytelnicy nadesłali 1,010 rb. W tych dniach 
„Wiecze* skazane było powtórnie na 1,000 rb. 
Nowa odezwa nie poskutkowała. Zebrano tyłko 


17. rubli. Wydawczyni „Wiecze* musi wobec te- 
go odsiedzieć karę w więzienia. 
„Roztrwonienie. <Towariszeż» pomieszcza cie- 


kawe imformacys 0 prezesie towarzystwa „walki 
czynnej z anarchią i rewolucyą*, Dezobrim. Mia- 
nowicie petersburski sąd okręgowy we wrześniu 
rozpatrywać będzie nie pozbawioną interesu spra- 
WẸ: Z żenia prezesa towarzystwa „wałki 
czynnej", Dezobri'ego, o caly szereg roztrwonień 
i falszerstwie spełnionem przezeń, jako przez 
obrońcę prywatnego. | 
„Zwłaszcza sprawa o fałszerstwo jest SG 
zajmującą. Dezobri otrzymał od swego klijenta | 
5,000 rubli, 
sądu. 
jego, znalazłszy kwit sądowy, opiewający na 
5,000 rubli, zwrócił się po informacye do sądu. 
Tu jednak okazało się, że sąd żadnych pieniędzy, 


jako depozytu nie otrzymywał i że kwity. skar- 
bowe, jęk również podpisy i pieczęć są sfalszo- - 
Sprawa wyznaczona “już była po kilka- ; 
jednak Dezobri kilkakrotnie się nie sta- ; 
"Broni oskarżoneg o adw. prz. Bobriszczew- ; 


wane. 
kr 08, 
wił. 

Puszkin. 


Szkoła udziałowa w Rawie. W roku 1905 . 


w Rawie założono szkołę udziałową, która, jak | 


głosi sprawozdanie <dawałaby wychowańcom rze- 
telne wykształcenie ogólne, 
w kierunku postępowym, nie podlegała żadnemu | 


ze strónnictw . politycznych oraz wyłączała zyski ; W 
Szkoła ta posiada 4-ry klasy oraz : SRR 


materyalne>, 
przygotowawczą, do których ogółem uczęszczało ' 
w roku bieżącym 112 uczniów. | 

program szkoły zbliżony jest do „programu. 


PROD TE OAI 


w celu złożenia, jako depozyt, do ; 
Po Masny czasie klijent ów zmarł, a syn ; 


WRZE EAI PZA p ZEG RY A ENO ELEI RE SOBĄ KO IŻ KORY ZIE EE EN KOZIE ZER RAAE e T WZÓR TER AE X WODZE 20 AE ee o EAE I A E O 0 00 


prowadzona byłaby . 35 
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Š 
do 


ROZWOJ. — Poniedzialek, dnia 29 lipea 1907 r. 


7 


; szkół realnych, przyczem w klasach 3-ej i 4-ej 
, wprowadzona została łacina, jako przedmiot nie- 


. obowiązkowy. 
akcj , sów, które wynoszą w klasie wstępnej 40 rubli, 
: w klasie I i Il —60 rubli w IHH i IV — 80 rb., 
z udziałów 1,864 rb. li k., gotówka 
: w kasie—735.59 rb. Wydatki szkoły stanowiły: 
j pensye nauczycieli 7,400 rb., 


Szkoła w roku ubiegłym osiągnęła z wpi- 


6,400 rb., 


komorne 710 rb., 
. pomoce naukowe 600 rb., służba szkolna 174 rb., 
, nieprzewidziane 116 rb. 

W regulaminie szkoły znajduje się paragraf, 
gloszący, iż „osoby, interesujące się sprawą wy- 
chowania i nauczania szkolnego, mają prawo od- 
wiedzać szkołę i wyklady, za upoważnieniem dy- 
rektora*—co daje możność ciągłej kontroli spo- 
łeczeństwa nad szkołą. 


Śmiała kradzież. W nocy, z soboty na nie- 
dzielę, w mieszkaniu adw. Halika w Kielcach 
przy ul. Konstantego, dokonano śmiałej kradzie- 
ży. Oto złoczyńcy wyrżnęłi w drzwiach otwór, 
zdjęli łańcuch i tą drogą dostawszy się do mie- 
szkania, skradli sreber, ubrania i bielizny za su- 
mę około 800 rb. : 

_ W Gombinie projektowane jest zaprowadze- 
nie oświetlenia ulicznego. Zarząd tego miasta 
zwrócił się obecnie do magistrata warszawskie- 


=> pnia: 


1-klasowe Polskie m Żeński 


: : Z klasami przygołowawczemi i pensyonatem * + 


OFI LIBISZOW 


BĘ” Zawadzka 24. 
Zapisy uczenie i egzaminy do wszystkich Safe: rozpoczęte zostaną dnia. m 


adi R poza Aeh w y osobageh Pea AGC 3 


go z prośbą o Udzielenie OPO ELA wska- 
zówek. 


Z Mińska Maz. piszą, że w tych dniach pod- 
czas burzy piorun uderzył w szczyt domu Her- 
sza Gajera z taką siłą, że trzech chłopców ży- 
dowskich, bawiących się w sieni, zostało odrzu- 
conych na jakie sześć łokci i uległo porażeniu. 


„Dzięki tylko przytomności p. Antoniego Wacho- 


wicza, który wykopał w ziemi trzy otwory, wga- 
dził w nich chłopców i obsypał ziemią, udało się 
ich przyprowadzić do życia. 

Grożba lokautu. Z Kowna piszą do „V: Zeit”, 
że od 2 tygodni trwa tam lokaut w fabryce Szu- 
bła pod firmą «Mars», gdzie pracuje około 200 
robotników. Pozostali fabrykanci, cheąc przyjść 
z pomocą Sz, grożą, że ogłoszą lokant, który 


objąłby kilka tysięcy robotników, czyli razom 
z rodzinami około 10 tys. ludzi. 


Biuro pomiarów 


Kuakowski | Trabezyásk 


| przeniesione zostało pod . ` 
NR 64 przy ułicy 0% 


1182 


IEJ 


' 1494-8-2 


SPIRYTUS DENATUROWANY 


do palenia, oświetlenia i ogrzewania, 
spirytus ziieszczony w puszkach. 
Motory, latarnie, lampy, maszynki, piecyki i żelazka spir y- 


tasowe 
Reprózentacya 2 jeny ża Gwrzelników, 


Sprzedaż hurtowa r 


W. Kowalski — Zielony Rynek nr. 
, Wolski — Piotrkowska nr. 3. 
„ Wolski mm Konstańtynowska nr. 


A 


HAPI: 


Godziennia 


EDZECANIYOTĘWA 
TEŻTRPRACTKO 


otkiesty cja pułku ai Lets 
kapełmistrza ADAMCZYKA, 


Ha. OTTO i S$. PORADOWSKI 


Krótka Mr. 9, 
gerra i detaliczna (w butelkach) 
H. Otto A S. Poradowski, krotka Na 8. 


35. 


8. 
' Grodzicki — Piotrkowska 173, obok Paradyza. 


w Pabianicach T.  Dietrych — Zamkowa 350. 


121-104-49 


kaezcżacnac I 
omanan 
muma na 


Początek o godzinie 7 wieczorem. — W niedziele i święta o go- 


dzinie 6 wieczorem. 
803—4-20 


NAJ LEPSZY 
KRAJ "BOW 


OPAŁE M 


DLA 


946—d -25 


Szkola Lekarsko-L Dentystyczna 


1. 6, (kostkę li Tee ID 
j 1 korzec == 250 funt. 


Gi: . Teschich i S-ka 


Widzoweka 62. 


lek. dent. A. ROZENSAHLA w Warszawie, 


uł. Ponszacak > ZB 


tm aku. > PETRI Z IATA Jw A M E E SPYTA MOLTEN 


pm 4 PRA PP DOE CZY 
WEED EE RD ETA RAMAN A: TE AD AEO JAR EA NEA A 


E 


0 a AIAPE ZANE NAA AO 


MAAE E WEGO ZÓŁTY 


Do, , sraedacia szczenięta GOD 

i gór ś-go Bernarda, rasy najczystszej 
-Z tego samego gatunku roczna su- 
ka duża i bardzo piękna. Psy te- obda- 
rzone niezrównanym wąchem i rozumem, 
znakomite do obrony człowieka, a w no- 
cy przeciw złodziejom, gdzie ich czuj- 
ność nikt nie oszuka. Zg asi się ulica 
_Ś-go Andrzeja nr. 14, ną 3-6lem piętrze, 
1200—3— 

Dnia 25 lipca skradziono z mieszka- 


nia ist zastawny 

Towarzystwa Kredytowego m. Łodzi za 
nr. 28278 na sumę rb. 500. ' Ostrzegam 
przed nabyciem takowego, oddawca otrzy- 
ma sowitą nagrodę. Spacerowa nr. 41. 
E. „Zipser. , „1225 3—1 


DROBNE OGŁOSZENIA. 


APart fotograficzny, rozciągany, sprze- 
dam tanio. Sopntaiyeonin 19, w 
ogrodzie. 859——32—2 
D? sprzedania garnitur "TASZOWY: Łóż- 
ka, szafy, otomana, stół. Od b-ej do 
8-ej wiecz. Ul. Pańska 39 m. 9, w ofi- 
cynie. > 1897-—6—6 
otepian, oraz garnitur mebli pluszam 
kryty i stół jadalny, tanio do sprze- 
dania: obejrzeć można codziennie. Nowo- 
miejska 19, stróż wskake. 1845—83 
otlibowi Najmanowi w nocy 25 b. m. 
skradziono 4 weksle po 50 rnblł i je- 
den za 30 rub, również rewers sądowy 
na 150 rubli. Ostrzega się przed naby- 
ciom takowych, gdyż są nieważne. 
1369 -——9—1 
Kantor służących, przeniesiony z ulicy 
Południowej na Srednią nr. 1i. Ma do 
umieszczenia służbę domową zZ dobromi. 
rekomendacyami. Potrzebna panna umie- 
jąca pisać po polsku i rosyjsku, otrzyma 
10 rb. miesięcznie. | 1867—1. 
Koo sprzeda ADM. ólczanska nr. 139 
18, od 10 w. do 1 pp. Lekcye Ji- 
teratary i historył. 1848—83 3 | 
MET człowiek z ukończoną krajową 
szkołą tkacką w Krośnie (Galiera), 
z dobromi świadectwami, znający ra- 
chuukowość przemysłową, poszukuja ja- 
kiegokolwiak zajęcia w tkactwia lub in- 


| sem przedsiębiorstwie  przemysłowem. 
k rozpoczęty. Programy bezpłatnie. | Adres: SA ul. św. Luizy nr. 63, 
Gabinety dentystyczne. 112962 Łódź. 17621512 


| 


zapa: 


| 
| 


TA AOI TOD 
r 


gesi paszport i 


Ąaszyn y 2 Singera, świe nów. | 
szef 2 agora, Draio i waj hey 
za 20 rubli. Pigtrkowska 108 — 18. 


1815—0—2 
M gd 


szynę do szycią sprzedam 


a i ręczną za w rubli, 


Krótka: 
H — 2% 1856—2—2' 
Nczyciól matematyki, zukuje po- 


sady w Eea średniej. Oferty w 
Adm, „Kozwoja” pod.lit. K.K. - 1847-63 


Potrzebny jest pokój umeblowany dła. 
pojądyńczej ogoby. Wiadomość u strá- 
ża pa Dzielnej Nr. 30. __1863—2—2 


potrzebna zdolna chemiczarka. Widzew- 


8 ska nr. 39, Sokołowski. 1866-6-1 
[potrzebna sklepowa. Uea Piotrkow- 
ska ni. 131. 1868—3-—4 


| Pinio nowe, zagraniczne, tanio sprze 
dam. Wólczańska 244 (sklep), 


prasbłąkał się 6-cio Tomi chłopiec w 

czarnem ubranku, hoso, baz "czapki. 
z bańką od nafty. Mówi, ża mu na imię. 
Józef. Wiadomość w Agdmiafstr. „Raz 
woju”. 1865—2—1 


ARENA ERC ZRRED o R 
potrzebne dziewczynki = usługi. Ka- 
wsk róg Dzielnej i Widzewskiej 

4. 1882—3-—2 

U OT lekcyj gry nę skrzypcach, for- 
tepiania t mandelinie. Geny umiarko- 
wane. Bol. Lawandowski, ulicą Andrzeja 
06 7m. 18. Qi Bm8 wieez, 1614-407. 
ZAS pok pokój do wynajęcia, umeblowany 
z całodziennem utrzymaniem, dła jed- 
sai lub dwóch panow. Dzielna nr. 40 
; 1685—10.0. 

Fakin ETTA poszakuie dobrych. 
pracowników. Ofęrty wraz z podaniem 
warunków proszą składać: S. Samiński, 
Piotrkowska 199 w Łodzi. 18533 


| Zier paszport pa imig, „ Maryanny 


Lorga, wydany z. p Brzęż dia, " 
wiata alera izktoto, gus. kaliskiej. ań 


bilet: s zę 
na imię Leonarda Białkowskiego, wy 


dany z gminy Łagiewniki. 1884-3-1, 
wracam hogor p. Arturowi. Wajsawi 
za ubliżente publiczne, star afk a a. A 

Łódzkiej Pol. Mac. Szkol. rb, 1. 18704 


ROZWOJ. — Poniedziałek, dnia 29 lipca 1907 r. 


ławie wskć Wiedeńska 


zawiadamia, że poczynając od dnia 5 Listopada r. b., na mocy artyku- 
łów 40 i 90 Ustawy Ogólnej Dróg Rosyjskich, odbędą się 


Sprzedaże z licytacyi 


towarów i bagażów zaległych, które przybyły do stacyj przeznaczenią 


po dzień 31 Maja r. b. włącznie. Również sprzedane będą bagaże i przed- 


mioty, zagubione przez pasażerów. Wykazy szczególowe ogłoszone Z0- 
stały w. N. N. 54, 55 i 56 „Warszawskich Guber. Wiedomostiej”, oraz 
takież wykazy, jako afisze, będą wywieszone na wszystkich stacyach 
a ESS i odbierających, tych towarów i bagażów, które mają być 


ADOZUNE TOV 


składów Towarów „Č 
"WYDZIAŁ BANKOWY 


Piotrkowska 37 Piotrkowska 37 


przyjmuje wkłady, załatwia kupno i sprzedaż papierów pro- 
centowych i wydaje pożyczki pod takowe, 
las mjówki, 


asekuruje pre- 
załatwia inkaso weksli, oraz wydaje czeki na 


_ 1206—12-2 


wszystkie zagraniczne miejscowości. 


W wiertnicze 


„Saturn“ jest do sprzedania komplet przy- 
rządów wiertniczych do głębokiego wiercenia, w zupełnie 
dobrym stanie, zdatnych do natychmiastowego użycia do. 
roboty. 

_ Szczegółowy spis powyższych przyrządów jest do rzej- 


Na Kodak 


rzenia w biurze firmy Hordliczka i SAMIPOWA, ul. Piotr- 


kowska. N 150. 


1211—3-2 


można tylko wówczas 


- bez błędów, prędza i 


nauczyć się 


i ÓW ii ożytnyc 


ae- zdy dane języki będą wykładane przez 
BG” osoby należące do danej narodowości. 


Więc: Język niemiecki M orki winien niemiec 
rosyjski NEC „.  rosyanin 

| francuski R » francuz 

„. . angielski Pa „  anglik, 


. Życzący uczyć się języków, zechcą się zwrócić do 
De. fil. KURBIBERA, 
SKWEROWA 8 4. 


ZAWIADOMIENIE, 


KOMISYA ORGANIZACYJNA 
Stowarzyszenia wzajemnej pomocy 
pracowników przemysłowo-handlowych gub. piotrkowskiej 
zawiadamia, 
wang, przez piotrkowską komisyę, gabernialną dla związków i stowa- 


rzySzeń. ` 

Tymczasem biuro Stowarzyszenia mieści się przy ulicy Piotrkow- 
skiej nr. 85 (Lokal Tow. opieki’ nad zwierzętami). Udzielanie wszel- 
ich dotyczących Stowarzyszenia informacyi oraz zapisy nowych człon- 
ków; odbywają. się w poniedziałki,  Wiorki, czwartki i piątki, od go- 


dziny 8 do 10 wieczorem. 1179—6-4 


T lub 8 pokojów z kucia 7 


potrzebne od. 1- października w śródmie- 
ściu. Oterty pod „P. T.* przyjmuje Adm. 
„Rozwoju“: | 1222—2-2 ' ksa Pelaa Płotrkowska 177. 1209-3 


w toczni «Rozwoju», Przejazd M 8. 


że ustawa powyższego stowarzyszenia została zalegalizo- 


| b-ej' do T-ei po poł. 


i i „Najprostsze i najczyściejszą 


Dr. JELNICE 


8-io tygodniowe 
KURSY BUCHALTERYJNE 


we. 


FRYD 
PREPARAT 
z czystego mieka. 


przygotowywanie kefiru 


Wpisowe rb. GD w ratach tygodniowych. 


ERYKA LEICMA 
GRZYBKI 
KEFIROWE. 
Cena pudełka rb. 1 kop. 20. 
| Główny skład u Karczewskiego i Łukasiewicza w Warszawie, Nowo- Senatorska 4 


X 166 


Br. ZAJĄCZKOWSKIEGO 
Łódź, Mikołajewska 46, I-sze piętro. 
obejmują: Teorya: 1) Historya handlu. 2) Prawo handlowe. 
4) Ekonomia i terminologia handlowa. 5) Buchalterya w ogóle. 
1) Prowadzenie ksiąg handlowych, przepisanych przez prawa, System włoski i ame- 

rykański. Meg” Wykłady dzienne i wieczorowe dla pań i panów. "ZH 


3) Prawo wekslo- 
Praktyka: 


1155—5—5. 


pa 937 

Sprzedaj e się 

we Fargo eyon 
apteka 


i składach waz ch. 


) | Choroby skórne i weneryczne 
Andrzeja 13, 


Przyjmuje od 4—8 wiecz. W niedziała i 
święta od g. 10 do 1 po poł. 5078420 


cheroby dzieci. 
WIDZEWSKA 160 II 
6—7 po or: 


iż a HY wenoryczne 
i moczopłciowe. 
Przyjmuje od godz. $—1 r. i od 6—8 w. 
panie od 5—6 popoł., w niedziele od 9—1 
r. i od 3—6 popoł. 14201393 


Ulica Południowa Nr. 2. 


Osiedliiea się w tutejszem mieście jako 
specyalista chorób skórnych,  wenetycz- 
nych, płciowych i chorób włosów. Przyj- 
muję codzłennie. od 8 do 1 w południe 
1 od 4 do 8 po poł, w niedziele od 8-ej 
$ „do 1-ej rano i Lod 4 do 6 „po poł. 


NAN 
> JED. | y m 


ul. Średnia M 5, 


choroby weneryczne i 


Nawrot Nr. 2. 
kad Ais od 8—11 i do o» po połud. 
panie od 5—6. 637r329 


CHOROBY YJ i WENERYCZNE 
©. przeprowadził si 
na ul. PIOTRKOWSKĄ, 86 m. 6. 
Godz. przyjąć od 8—10 r. i od 5—8 W., 

„dla pań od 10—11 r. 1145—10—0 


ul. Andrzeja 7. 
Choroby skórne; weneryczne i 
smoczopiciowe, 
Od 8—10 razo, 5—8 po poł, w niedziele 
i święta 9—12 rano. ` 1463-—1r-236 


Dr. Józef Michalski 


Olulista 
aaar Ta na ulicy 

PIG TRKOWSKĄ 32 

przyjmuje od 9-ei 


do 10-ej rano i od 
1467-1103 


Konstantynowska 11. 
Ghoroby dróg moczowych, skór- 
ne i waneryczńne. 
Przyjmuje od e. 8'/4-—1 rano i od 5—8, 
panie od 4—5. 1070—1-94 


ad. Schogneich 


Tekiz szpitala Anny-Maryi dla dzieci 
chorsbky dzieci 
mieszka 


miesa WIDZEWSKA 86 


naprzeciwko ogrodu Mikożajewskiego 
, przyjmuje od 8—-9 rano i od a popoł. 
483 —T-45 


„Feliks Skusiawicz a 


sjt 


149r111 


Dr. med. Zygmunt Gole 


A AS PORI OE O WRZ e PRĘT A AOR ZZOZ CZE OZ a r A A REY OPO DOZ PK TRE DK PZODRO W me TERE I AAA SR DE A AAA NTO Z AAA ZATO ZE EEE RAD RAACZOZ TC ROACH, ZZOZ EZ ATR L ETETEN A 
u WOMERZIE aaa A E a OPS S E E E 
IS 
c 3 
a 


Dr. med. W, KOTZIN 


ul. PIOTRKOWSKA 71 
c soroa i płuc; 
a: analizy piwociay, „mocza, krwi, 
wydziełin ropnych i t. d- 876-£. 
od godz. 9:/,— 0, i od 4—6. | 


Z dniem | Sierpnia 
otwartą będzie 


|| MLECZARNIAŃ 


1138—12—5 | B 


| dominium: LERW j 
168 PEST i j ate i 


- Folwark do sprzedania za - ceną 
przystępną w całości lub na parcelacyę, 
przestrzeni mórg 137, na prawach szła” 
checkich, położony: między Łodzłą, Pa- 
bianicami. i Konstantynowem. Ziemia o- 
grodowa, bydynki i inwentarz w dobrym 
stanie. Wiadomość od 6 do 8 po poł, 
ul Przejazd 53 m. 49. | 1216—6—2 


„Korzystna okazya! 


Wyprzedaję dobre i modne 
materyały, jak również reszt- 


ki po cenach zniżonych. 
Z isząnowaniem 


G. Rimpel, ul. Dzielna 3 
642-15'13 w mieszkaniu. 


. Łódzka Kasa Posagowa R 
niniejszem zawiadamia, że w dniu 4 sier- 
pnia r. b. w lesie p. Langiego przy sta- 
cyi kolei elektrycznej zgierskiej odbędzie 
sią ZABAWA, na którą zaprasza wszyst- 
kich członków tejże kasy, jak: również 
i osób, zaproszonych przez członków. 
Bilety na prawo wejścia na wyżej, wspo- 
manianą zabawę dostać można codziennie 
w biurze kasy posagowej,. ulica Juliusza 
nr. 11 od godz. 3-ej do 8-ej wieczorem, 
a w dniu zabawy na miejscu. Cana biletu 
25 kop. od osoby. Początek o godz. 1- -ẹj 
po południu. W razie niepogody zabawa 
zostanie odłożona RA ALA niedzielą. 

„ZAR RZ. 1201-4-3 


1 "narka letnia z dob- 
rej alpagi kosztuje 


rb. 550. Pikowa: kami- 


zəlka rb. 250. Letnie 
kamgarnowe spodnie 
rb. 6. Peleryna m ę Z- 
ka rubli 9.20. Zmiana 
przyjęta 


u Emila Schmechla 


Piotrkowska 98 


KRA AŻ e LE Ana „u. A 


PEWNY 


Redaktor i Wydawca Wa Czajewski. 


